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WILNO, 12 maja. (PAT). -
Ozłś w żałobnym dniu złożenia 
urny z sercem Marszałka Pił
fiudskiego oraz trumny z pro
chami Jego Matki w mauzole
um na Rossie- Wilno przybra
ło niezwykle poważny i uroczy 
sty wygląd. 

Kto mogąc wybrać, wybrał' zamiast donlli, 
Gniazdo na skałach orła: niechaj ,um~e 
Spać, gdy źren.ice czerwone od. grO,!lU 

!Ja lftól'e.i widniai wyhafło\\'an~ 
bh:ty orzeł. 

P~rz,dek kondu klU 
O godz. '9.30 ulicami miasta 

ruszył olbrzymi kondukt w naI słychać ,jęk szata'(l.ów, w 'sąse1J. szumie. 
I stępu.tącym porządku: na czele 

Od wczesnych godzin ran
nych na ulicach miasta panuje 
ożywiony ruch. Boczuemi uli
cami płynęły nieprzerwanie ,tł· 
czne delegacje, poczty sztanda
rowe, grupy młodzieży, setki 01' 

ganlzacjł i stowarzyszeń, od
działy wojskowe, które kieru
jąc się do trasy konduktu, zaj-
mowały zg6ry wyznaczone 
miejsca. . sudska z córkami. Panią Mal'- l 
Równieł ożywiony rnch pa- szałkową wita gen. Sosnkowski 

nowal na dworcu. ~dzłe od śwl· poczelll 'prowadza ja do koś
tu co kUkanaście minut na ho ciola. gdzie pani 'Marszałkowa 
dzily liczne pociągi. wiozące zajnu je miejsl'{,: n8 specjalnie 
setki delegacji z poszczeg61- przygotowallcm IU'ześle u wez
nych 'dzielni krą}u z hołdem gło ~ia h'Ullll1Y z pI'ochami 1\1a\ 
do Wilna. ki Marszałka. ObOk zasiadają 

Na trasie konduktu płoną la- CÓI'ki Mat'szatka, dalej zajmuje 
tarnie, przesłoni~te kirem. miejsce naJbliższa rodzina. ' 

Przed kościołem św. Teresy 'W kilka minut I)Óźniej przy-
stanęła kompanja 5 p. leg. z I był samochodem, zatrzymując 
chorągwią. się pl'zed Ostrą Bramą, p. Pl'e

.Już na długo przed godz. S-ą zydCllt Rzeczypospolitej w oto
kościół św. Teresy zapełnia się. czpniu domu cywilnego i woj-
Przybywają przedstawiciele skowego. Jednocześnie przybv

władz, senatorowie i posłowie, li: p. premjer Marjan Zyndram 
korpns oficerski, delegacje or- Kościałkowski, gene.'alny in- ' 
ganizacji i stowarzyszeń. spektor sil zbrojnyeh gen. Rydz 

Msza żałobna Śmi~ty, marszałkowie izb, człon 
kowle rządu. podsekretarze stn 

O godz. 8.00 przybywa pani nu i wyżsi urzędnicy. 
M:arlzałkowa Aleksandra PH,- Po wejściu do świątyni p. 

Tak żyłe'!l.' , , kroczyły od(lział~' piechoty, da· 

Jakże 'głęboką }ll'awdą przemawiają do nas te słowa, które 
zostały wyryte na' gl'anito~'"tij płycie na mauzoleum Marszałka 
na Rossie. Płyta ta zamktlt:ła Wielkie Ser..:c Syna, które spocznie 
obok l)ro('llów Matki. 

Taka była ,,'ola" Mal'szalka Piłsud8kiego j wolę tę naród spel 
nił~ w pierwszą roczllic~ śmierci swego "·odza. 

lej poczty sztandarowe wszyst· 
kich pułków 'V. P., poczet 
sztalldOl'oWY legjonistów, peo
wiaków, zw. strzeleckiego, od, 
działy wojskowe inn~-ch broni, 
dalej kompanja strzelców, od
dział orląt i zuchów. Następnie 

Urna z sercem Marszałka Józefa Pil· 
sudskiego (pfaszczyzna grawerowana), 

Prezydent Rzeczypospolitej za
Jął miejsce w presbiterjum, po 
prawej stronie od wejścia. Za 
presbiterjum zajęlI miejsca: p. 
premjer Kościalkowski i mar-

niesiono wieńce od rodziny, od 
p. Pl'ezydenta Rzplitej, rządu, 

. generalnego inspektora afm .... 

I 
Ma""Jzałka pjb:'H,tskiego Ol'lP ministerstwa spr. woJsk .. 11°
trumny ~ l~roch2n 4 .Tego :\Iatki. wsłańc,;w 1863 T •• uniwersytee 
Utnę 7 sercem _ taiszałka zło· I tu ."'te!ana Batorego oraz mła· 
żono na lektyce, kłól>ą ponieśli 81a Wilna. 
dawni bojowcy z r. 1905: gen, Lektyka z sercem 
Oąbko~,'ski, ., p!k, Dąbkowsk!, Lektyk~, na której spoczywa 
p!J, .. Piątko, sl, ~n az sen. 'VO.I- lIl'lla z serl'cm Marszałka niosa 
cuch :laUnows~!. . ."' kole,ino I)rzedstawjciel(~ OJ'gani 

Zu., d,.kt,~'ką, {th;~rowlc mesh zac.ii, l'eprezcnłujących history
lla b ,,!rkach hmlil ę z p~ochamł ezne fazy ' dzinłalności MOl'szał
l\fat.~' Mar:'!z~!kn Oale:1 post~· ka, a wi~c: boJowey z r. 1905. 
ł~O\\;tła naJbhz .. z~,' odzma, pan I strzelcy z lat przedwojennych, 
[ ! e 3 denł, prc~t lN, marszałk~, legjouiści, peowiacy oraz człon
\\.i~, sen~t~ I s~~nm Ol'az dOSIOA- / kowie federac,ii ZOO i wojska, 
nI( ~ lums 'WO" I: . w momencie zaś wnoszenia lek 

• I)~zy odgłos ,~ .werbh .. o!'a2' t~'ki na cmentarz l>rzedstawi
d~~lękach _ d~\\ O'lOW , ~O~Cl~l' l ciele Ziemi Wileńskiej w oso
n.~, h orszak. załoimy sklCl 0\\ al bach: wojewody Bociańskiego 
Się na ulIcę OSh'obramską, . reklorll Ślaniewicza, generał~ 
~dz:e trumn~ z r'p ?cbamf Mat~1 Skw81'czyńskiego i prezydenta 
złuzono n~ lawl::ew !łrmatnieJ, miasta Maleszewskiego. 
Zał))'z~żonel ~ {j kom. Trumnę 
przykryło czer\'ł oną materją, (Dalszy ciąg n a stronie da 

',' szalkowłe izb. 
Generalny inspektor sił zbroj 

nych zasiadł po prawej stronie 
paui Marszałkowej Piłsudskiej 
I córek, po lewej - gen. " So~~,:
kowski. - -, 

W nawie głównej zajęli -miej 
sca członkowie rządu, wyżsi do 
stojnicy państwowi, posłowie 
i senatorowie z wicemarszałka
mi senatu ł sejmu, generalic.ia, 
senat akademicki, korpus ofi
cerski, przedstawiciele władz i 
miejscowego społeczeństwa. 

Uroczystą mszę żałobną cele
browa,! J. E. ks. arcybisknp 'Vi 
leński Jałbrzykowskf, w otocze 
niu llcznego kleru. 
Równocześnie z naboień· 

slwem w kościele św. Teresy 
odprawione zosłały msze żałobo 
ne we wszystkich kościołach 
wileńskich oraz naboieńsłwa w 
~wiątynłach innych wyznań. 

W,niesienie urn, 
Po zakończenłu modłów na

Kaplica obrońców Wilna na cmentarzu Rossa wr'az z fragmtntem cmenta- stąpił uroczysty moment wynł«! Fragment cmentarza obrońców Wilna Rossa. Widoczne mogiły obrońcó", 
na, sienia z kośeioła urny z sercem wśród 'h.-tórych spocznie. 'cyce Józefa Piłsudskiego. 
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F. Slawoj-Składkowski 
, generał dywizJI. 

SMI 
Źle wyglądał Komendant. 
Nie od dzisiaj źle wyglądał, 

ale po ostatnim powrocie z Wił 
na z imienin w miesiącu mar· 
cu 1935 roku, stan sił Pana 
Marszalka pogorszył sie znacz
nie. 
Żona i najbliższe otoczenie, 

po dłuższych wysiłkach i proś
bach, zdołali nakłonić Pana 
Marszałka do poddania się ba
daniu lekarskiemu. 

Po kilkakrotnej odmowie 
przyfęcia go, gen. Rouppert za 
meldował się wreszcie u lKo
mendanta i otrzymał zezwole
nie na sprowadzenie lekarza z 
Wiednia. 

Miał on być wezwany i przy 
jechać piewotnie przed SwięŁa
mi Wielkiej Nocy, ale Pan 
Marszałek zadecydował w osła 
tniej chwili, że święta chce 
mieć "spokojne", w gronie 1'0-
chiny. 

Komendant nie poddawał się 
słabości i wyjeżdżał jeszcze w 
kwietniu parę razy do Sulejów 
ka samochodem. 

Niestety po każdej takiej wy 
cieczce, która dawniej dawała 
mu odpoczynek, wracał coraz 
bardziej osłabiony. 

Na święta Wielkiej Nocy zo
stał Pan Marszałek w Belwede
rze. 

Zaraz po świętach, dnia 24 
kwietnia, przyjechał wezwany 
z \Viednia profesor \Venken
bach i tegof dnia koło godziny 
piątej popołudniu zgłosił się z 
generałem Rouppertem do Bel 
wederu. 

Komendant jednak nie zgo
dził się, jeszcze raz, na przyjt:" 
de lekarza" dopiero. na usilne 
prośby generała Roupperta, 
przyrzekł, że jutro, da się 7ha
dać o godzinie 8 rano w in· 
spektoracie. Nie chce bowiem 
Pan Marszałek wprowadzać do 
Pdwederu lekarzy i choroby. 

Nie byliśmy pewni, czy Pan 
Marszałek do jutra nie zmieni 
swego zdania, jak to było już 
tyle razy. 

Nazajutrz, w 'dniu 25 kwiet
da, gdy przybyłem do inspek
toratu. od strony pokoju dyżm 
n:vch adjutantów, proresor 
\Venkenbacb 7. generalem Roup 
pertern i doktorem Mozołow . 
"ldm byli już u Komeudanta. 

Nareszcie Pan Marszałek ldl' 
(ydował się przyjąć lekarza. 
którego {'adom i wskazówkom 
przyrzekł podoorządkowac si~ 
C'-ałkowlcie. 

Czekaliśmy w kilku z a'dj.!
tantami w m~.łym pokoiku, od
dzielonym tylko przedpok().i'~cn 
tjd gabinetu, w którym ;, lelal 
Pan Marszałek. Drzwi pok(,jó\'<' 
były otwartE!- , tak że słychnć 
było rozmowę Komendant.ł 1 

badającymi go lekarzami. 
Trwało to koło godziny, 
,v trakcie czekania prze:;zt~· 

dlem do sypiRlni dyzurnyc!l ad 
,~utant6w i wb6tce wyszedł hl 
profesor Vlenkenbach ze Sta
(hurkiem, bladym jak- śm; ..:rt5. 

Profesor, ,ympatyczny siar
,>zy człowiek, oswiadczył grzt:l~1i 
nic, że będzie mógł mi wypo· 
wiedzieć swe zdanie co 00 zdro 
wia Pana M9.nzałka po or\by 
du konsyljum , 
Wyszedłem z pOKoju, za(fra-~ 

nięŁy w meni samopoczuciu le 
karza, ale zaraz to wybacz)', 
lem profesorowi, myśląc ' 
~ .................. . 

• 
C KOMEN A ·TA 

"NilIrCh mię wyrzuca z pOKoju. 
byle tylko dobrze leczył R o' 
menclanta". 

W tej chwiii nie przypuslcza 
łem nawet możliwości szybldej 
śmierci Pana Marszałka. 

Usiadłem znów w małym Pl) 
koiku, przylegającym do kory 
tarza i pokoju Pana Marszał 
ka. Przez otwarte dnwi sły, 
chać było ciętki oddech i p"stę 
kiwania chorego. 

'V pewnym momencie Ko
mendant zaczął kaszlać, poczem 
zachłysnął się i krzyknął głoś, 
no: "Adjutant!" 

Odruchowo chciałem się rzu 
cić do pokoju Pana Marszałka, 
by mu pomóc, ale już nadbiegł 
kapitan Lepecki i znikł w o' 
twartych drzwiach sypialni. 
Myślałem o tern, jak Komen

dant czul się przełożonym, nu
wet w ciężkiej chorobie, gdy 
nie wezwał żadnego z tych od , 
danych mu oficerów po nazw i 
sIm, ale urzędową nazwą "ad· 
jutant" . 
Miałem wtedy jeszcze na· 

dzieję na wyleczenie Pana Mar 
szalka. Był to jednak ostatni 
moment nadziei, bo oto gene 
rał Rouppert wzywa mię jut d( 
pokoju narad lekarzy: 

We drzwiach pokoju chwyta 
mię rozpaczliwie za rękę i m6 
wi: "Usłyszysz zaraz wyroJ. 
śmierci!" 
Wchodzę do pokoju_ Profe

sor chce coś omawia~ długo, ale 
blady SLachurek mówi mu. Żl 
jestem również lel'arzem. 

A więc tak. Niestety, rozpo
znanie moje hrzmi: "R~k wą· 
troby, nie nadający sif; do ope
racji". 

A poniew:ri, rak wątroby piel'
"-oiny .iest bardzo nadki. więc 
przypuszczam rak żołądka 'l 

przerzutami do wątroby. 
_ ,Zresztą pan kolega też wy

czuwał pod ręką guzy nowotwo 
rowe", dodał profesor, wskazu
jąc głową na generała Roup
perła. 

Spytałem profesora, czy roZ
poznanie s'\"tOje uważa za osta
teczne, gdyż muszą zawiado
mić o niem szefa rzadu i Pana 
Prezydenta Rzeczypo'spolitej. 

Niestety, przyznał. że - je
go zdaniem - trzeba to zro
bić i ie przyjmuje całą odpo
wiedzialność za swe rozpozna
nie. 

Poza tem, nie może w swych 
przewidywaniach wykluczyć Tu 

wnież nagłej katastrofy, czyli 
niespodzjewanej śmierci Ko· 
mendanta. 
Umówiliśmy Ri~, że nie ukry 

CI\PITOL 

wając przez opinją poważnego' trzymałem telefon od generała 
stanu zdrowia Pana Marszałka, Roupperta z Belwederu: "Jest 
samo rozpoznanie nowotworu źle, tętno słabe, hardzo przy-
zatrzymamy jako tajemnicę. spieszone". 

Na diugI dzień profesor jesz Ulice, któremi jechałem do 
cze raz zbadał Pana Marszałka Belwederu, były ożywione, jak 
i jeszcze raz potwierdził swe zwykle w niedzielne popołu· 
rozpoznanie, które było wyro- dnie. 
kiem śmierci. Gwałtowne zmiany życia Po) * ski, które odbywały się w tej 
Liczy1iśmydl1ie i godziny chwili, nie wydostały się jesz

życia Komendanta od chwili ('ze z sypialni Pierwszego Mar
wydania wyroku śmierci prze7. szalka. 
~----~~--------~------------------------

Podziekowanie. 
Wszystkim, którzy w czasie pozaru naszego składu Nr. 2 

przy ulicy Targowej Nr. 6 w dniu 9 b, m. brali udział w rato
waniu naszego mienia, a w szczególności dzielnym oddziałom 
Łódzkiej Straży Ogniowej, pp. komendantom Dr. Marksowi, in
tynierowi Kowalczykowi, naazelnikom poszczególnych oddziałów, 
Policji Państwowej Łódzkiej, Elektrowni oraz jej praeownikom, 
firmie H. Schlee - wyrażamy tą drogą la ofiarne poświęcenie 
się pode.as akcji ratowniczej nasze serdeczne podziękowanie. 

SKŁADY TOWAROWE "WARRAnT" SD, Akt. 

Wf'zwauq;o na jego rozkaz z 
Wiednia profesora Wt:nkenba
chrl. 
~tras'll1e rOLpomanie rakn 

watrł'lb)T wykltlI zało wsZ'elką 
pomoc lekarską, mają~ą na ce 
lu choćby tylk:> przedłużenie 
bytowania Komendanta. 

Na Wielkiego Człowieka 
pr~yszła choroba łak potę1:na, 
że medycyna w.;półczesna jest 
wobec niej bezsi!na. 

Nie mogliśmy więc mieć ż l 
dilych złudzeń. 

ŚInierć Komendanta, strasz· 

Z okien pałacu biły smugi 
{wiatła , jak tego wieczora, 
gdym pierwszy raz hvł u Ko
mendanta w 13elwederze. 

Teraz szedłem do Niego -
1 az ostatni. 

W adjutuntlll'ze, prócz once 
rów służbowych, zastałem gene 
rała Roupperta i \Vieniawę. 

Udzielają m.i krótkich wyjaś
nień. Tętno kolo stu, słabe. 

Komendant przytomny, błogo 
sławił ręką dzieci, protestował 
w czasie ukłucia ramienia 
przez doktora przy zastrzyku 
do żyły środka nasercowego. 

Przeciw obstrukcji, hemo- Doktór Sfefanowski pojechał 

mendanta i modłów księdza, u 
dzielającego Ostatniego 1I.ia· 
maszczenia. 

Wszystko nagle zatrzymuje 
się w hiegu naszych myśli. 

Pozostaje - ta jedna strasz· 
na, że nic już Komendantowi 
pomóc nie możemy. 

W pewnylIlf momencie Ko
mendant zachłystuje się i od· 
dech ,Tego uslaje. Doktór 1\10-
zołowski robi ruch, ja khy 
chciał jeszcze Komendanta ra
tować, ale za chwilę ręc~ jego 
opadają bezsilnie 

To już śmierć. 
Klękamy wszyscy. Tylko a~!.ill · 
tant, mający służbę, stoi na' 
baczność. Jest godzina 8.45 
wieczorem, gtJv przestaje bić 
'lerce Pierwsz ~hn Marszał!:a 
i'olsln Za chw'~ :; generał l,u
sprzyckl telcfOllUje do p' (' l llie' 

"a o z{o; 'nie Komendanta. ,y adjuta'lturze redaguj '::' lll~ 
komunikat do prasy o śmierci 
K omendan ta_ 
Umarł o godzinie 8.45 " ie

czorem. 12 ll'laja 1935 roku, w 
trzedą niedziel~ po WieJk:cj
nocy. 

J nigdy już . żadna ni.edzil~ltl 
naszego życia uie będzie tak 
wesoła i bezlroska jak za .Tego 
pobytu z nami. 

Przeżyliśmy z Nim, słucha1iś 
my Go wiernie przeszło dwa
dzieścia lat. A teraz już będzie
my z Nim jeszcze tylko w cza
sie pogrzebu, który skończy si~ 
przecież za dni parę, kilka. 

Wtedy zostanie nam już t,yl. 
ko - zycie bez Niego. 

roidom, 1t,~bnrleniom " 2qł~d- po księdza Korniłowicza i ma "·)<.' .................. U 

ku. i kiszkaeh, zastoinie w wą- wrócić niedługo. ft l· C· hl 
trobie i śledzionie, bólom krzy- Po tej krótkiej rOl.Hmwie - gl Bil' dR \01 e 
za zaleca się pioie naturalnej wo- Wieniawa 7. Rouppertem od- lU lU Uu U 
dy gorzkiej Franciszka-Józefa chodzą do Komendanta. Ja nie 
kilka razy dziennie. Zal. przez lek. śmiem we.iść, by Go nie roz-

na myśl o niej przygniotła na· 
sze serca na długi miesiąc 
przed Jego zgonem - ostatni 
miesiąc jego życia. 

A jednak, nie mogąc pogo
dzić się z myślą o stracie Ko
mendanta, codziennie przerzu
('l'lliśmy się od ogromu rozpa
czy do znikomego wątku na· 
d7iei. 

Nadzieja ta malała 'T dnia 
na dzień, aż , zgasła w naszych 
se!'cach J1a kilkadziesiąt go
dzin przed ostaLniem tchnie
nIem Marszałka Polski. 

'V sobotę, 11 maja, wystąpił 
krwotok ustami. który bardzo 
I)słabił Komendanta. -

gniewa'ć zjawieniem się bez 
rozkazu. 

Telefonuję 00 premjera Sław 
ka, do generała Kasprzyckiego 
i polecam zawiadomić, będące
go poza '",\i::n-szawa b, premjera 
Prystora. 

Pierwszy film amerykański, 
zrealizowany specj~lnie dla 

Europy. 

nalelę ~o Ciebie 
PremJer Sławek zjawia się Muzyczny dramat miłosny, 

na chwilę i, po zorjentowaniu O najpiękniejszem tle, J'akie 
się w rozpaczliweJ sytuacji. od 
jcżdża wkrótce do prezydjum dot~d jakikolwiek film otrzy-
rady ministrów. mał 

Przybywa generał Kasprzyc- I n I II C· b-
~~:~~;~~~t~e ks~~d~!: ~o~~~ a ezę ~o le le . 

W niedzielę, 12 maja, o 
dzinie szóstej popołudniu 

Ksiądź z doktorem wchodzą Najbadziej porywające me
do sypialni Komendanta" a za lodje Schuberta, Czaj
chwIl~ ge~lerał !l0up'per~ ~zy- kGws,kiego Brahmsa i 

go- wa mIę, ze mozna JUŻ weJsć B ' 
o- Wchodz~ 00 narożnego salo. ~ha. 

Dziś! 

nu, w którym tyle razy me!fło
walem się Komendantowi. 

Teraz, niesteLy, można jui 
wejśc bez meldowania się. Sto
_lę obok generałów Kaspr1y(
kiego i Wieniawy. 

Kochanek ekranów 

Charles Bover 
t,CAII D de PARIS" 

Prr,l'!d nami, na łożu, le;,y 
I~omendant z zamlmiętemi ;)-
elami_ dQźl{o oddychając. . 

Pani 1\farszałlw\"\u z cór' 1-

mi klęczy przy JMlm. trzyma
,jąc l'Qkt,' umierającego U1~iQ 
~;\i llo~aeh l6żka "itoi mod!ąt" -

oraz najbardziej 'błyskotliwa 
artystka 'ś~iata. 

Halaruoa HeOburo najuowszy sukces Al. Jolsona i Rubby Keeler 

WIDOWISKO TY~IĄCA SENSACJI! 

•• C A S I N o " Fellomenalna śpiewaczka 
Poc%~tek 4, 6, 8, 10 i artystka , 

Gra Moore 

sj~ ksiądz Kornilowicz. Dokt6r 
Mozolowski. pochylony po pra
wej stron~e łóżka, obserwuje 
twarz Komendanta:. 

Komendant ma oczy ciągle 
zamknięte. Twarz Jego wychu
dła w czasie choroby, jest pię-

poraz pierwszy razem w naj
czulszym romansie miłosnym 

nalelę U Ciebie 
-ad iutra w kinie 

Dr. J. Szreiber film;. "BędZlesZZ8WSZe ~Oia" Ceny 
kna i spokojna. ' I 

Mijają długie chwile samotne . 
go świszczącego oddechu Ko- "RIALTO" .. ' .............................. .. 

P;;~.~II Grand-K i n D 
Narufowicza 9. Pzis i codzien&e 

, "" f", Jł,.1(r 

OBSADA: 

Charles hBUGHTON 
C.RKI GRBbl If. 

09 .. 
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Trumna na lawecie 
sza łka ol'az trumna z proclJaml 
Matki Jego. 

P. Marszałkowa z córkami we 
Dalej na lawecie wleziono oeralic.la, pl'zedstawieiele losty. s~ł~ ~o mauzoleum. Lektyk~ po· 

trumnę z prochami Matki Mai" tucji naukowych oraz polskiej m~sh do, grobowca ~clegacJ Zie 
szalka. Za trumną postępowały akademji literatury, rektor i se nu Wllensklej,. a ~uz za nią gf' 
córki :Marszałka, \Vanda-pro. nat uniwersytetu Stefana Bato./nerałowie pomeśh na bal'kach 
wadzona przez generalnego in- rego w togach, przedstawiciele trumnę z prochami ,Matki, -
spektora sił zbrojnych gen. Ry- organizacji wojskowych i ey· W tym momencie WOjsko spre
dza - Śmigłego i Jagoda - pro- wilnych. zentowało. bl'oń, rozległo się bi
wadzona pl'Zez gen. Sosnkow- Po przeJściu głównej częścI cle we.rbh, poczty sztandaro,,:c 
skiego. Dalej kroczyła najbliż · konduktu z ulic któremi kie. pochyhły sztandary. GeneraliCja 

brzynlią płytą gl'anilową. Roz· państwowy, sztandary pochy1ily 
legi się huk 101 wystrzałów z się, zgromadzone oddziały woj
dział, ustawionych na górze zam ska sprezentowały broń. 
kowej. Orkiestra odegl'ała hymn 

Ruch zamarł 

sza rodzina Marszałka. ruje się kondukt, przyłącza.ią zaciągnęła wartę· 
Za rodziną postępował p. Pre się do pochodu delegacje insty· Po krótkich modłach, odpl'a. 

Z tą chwilą nastąpiło głębokie 
milczenie i usłał wszelki ruch. 
.Jednocześnie dzwony w kościo
łach miasta oraz sygnały radjo· 
we w całym kl'aju zapowiedzia· 
ły trzyminutowe milczenie i po
wstrzymanie się od pracy w ca
łej Polsce. 

Orkiestra odegrała następnie 
pierwszą brygadę, Do mikrofonu 

zbliżył się Prezydent Rzplitcj i 
wygłosił dłuższe przemówienie, 
które transmitowane było przez 
wszystkie rozgłośnie polskie. -
(Tekst przemówienia p. Prezy 
tlenta podajemy poniżej). 

Nad mauzoleum przeleciały 
cztery eskadry po 9 samolotów 
,'ojskowych, uszeregowanych w 
klucze. 

zydent Rzplitej w otoczeniu do- tucji i organizacii z całej Pol, wionych przez ks. arcybiskupa 
mn cywilnego i WOjSkOWego'-j' ski. . metropolitę Jałbrzykowskiego i 
Dale,j kroczyli: p. premjer oraz . W chwili, gdy kondukt ża· ks. biskupa polowego wojsk pol 
marszałkowie izb, bezpośrednio łobny przechodził obok kościo· skich Gawlinę, złożono trumnę 
za nimi członkowie rządu, b, łów i cerkwi rozlegały się dźwię w krypcie mauzoleum. Następ. 
premjerzy: Sławek, Jędrzeje. ki dzwonów. Gdy llochód zbli· nie pani Marszałkowa zdjęła z 
wicz, Kozłowski, podsekretarze żał się do Pl. Katedralnego, sy· lektyki urnę z sercem Marszał
stanu. senatorowie i posłowie, gnaliści na wieży katedralnej ka, którą podała stojącej w gł~-

Warta Drz, grobowcu 
wyżsi urzędnicy p8Jlstwowi, ge o<legl'ali he.inał wilellski. bi krypty córce. Urna została zło 

Na ementa rzu żona u stóp trumny z prochami 

Czoło pochodu dotarło do ('men 
tarza na Rossie już około godzi· 
ny 10.20. Przed mauzoleum prze 
maszerowały wszystkie oddzla· 
ły wojskowe, id1łce na czele Ol'· 
szaku żałobne~o i usta\Vił~r się 
na okolicznych wzgórzach, 

~fatki Marszałka. 

Na zakończenie Ul'oczysto~ci. 
wartę przy gl'obowcu zacią~;;._,; i 

żołnierze, poczem dokoła gro· 
bowca przeszli raz jeszcze człoll 
kowie rządu z pl'emjcrem Ko-

skim na czele, oraz zgromadzo
ne w mauzoleum osoby. 

Uczestnicy manifestacji ża-
łobne.i zwiedzali jeszcze dłuższy 
czas mauzoleum. Po opuszcze
niu mauzoleum przez tę część 
Ol'szaku żałobnego, na placu 
przed grobow('em przedefilowa 
ły ,jeszcze niezliczone delegacJe 
organizacJi ze sztandal'ami oraz 
tłumy publiczności, które wzię
ły udział w kondukcie żałoh
nym i sldadały swe wif'ń"~ przNł 
mauzoleum. 

nach drogi, wiodąee.i do gl'ohow W el· S' cie zamkllliete ściałkowskim, marszałkowie i 
ca. W parę chwil później Pl,zed wicem31'szałkowie sejmu i sena-
we.iściem do mauzoleum zatrzy· Po chwili w głębi krypty za· tu, generalicJa z gen. Rydz·Śmi. 
mała się lektyka z sercem Mar- sunięto wejście <lo gl'obowca ol· głym, Sosnkowskim i Żeligow-

------~~-------------------

Poczty sztandarowe zajęły 
miejsca wewnąh'z mauzoh'lIUl 
wokół mUl'Ów. Na najwyższym 
punkci,e wZg(Il;ZIl, Ilawprost 
mauzolcum, stan~ła kawalel'.ia. 

Cała dzisi('.lSZll Ul'oczyStość ża· 
łobna odbyła się w nadzwyczaj· 
nym porządku i w niezwykłem 
skupieniu i powadze, pozosta.
wia.iąe wśród uczestników nie-

Około gndz. ll-e.i przed cmen· 
tarz poczęli prz~'b~'wać ofict'I'o, 
wie niosący WiellC(', które skła
dano w mauzoleum po obu stro· ___________________________________________________________________________________ zaponlniane wrażenie. 

ó • • • e • • 
ostać Józefa Piłsudskiego jako Obywatela, Syna i Oica 

WIL~O, 12 5. (PAT). 
~a omentarzu na Rossie p. pre
zydent ~l'llścickl w~'głosił nastę 
IlUjące przemówienie: 

Polsce, kto by nie rozumiał'j "Całe żyeie walczyłem", mówi 
jak niemal osobie, ,,0 szacunek dla tego, 

CUDOW:\,YM W PIĘI\~m I co zowią impondel'abil.la, jak 
swoJeJ trcści Jest akt, w dniu ('l1ota, ,if k męst ' 'o i wogóle si· 

Ale obok wielkich uczuć bez-j pieszezoły, ple§clwe pieszczoty 
interesownych, również wielkie dziecka, które serce matki wy
ł piękne są czuwa i z siebie wyrzuca, gdy 

dzisic.lszym tu, w '''Huk, ły wewnrll'zne człowieka". 
JEGO UCZUCIA OSOBISTE. dziecko w trwodze się budd, 

pierwsze spojrzenie widzi nad 
llobą matki schylonej, by pie
szczotą gładzić dziecko, by je 
uspokoić. Gdy dziecko silniej 
zaszlocha, matka dziecko zawo 
ra, by .fe uspokoić, ku sobie 
przywiązać i szloch w piersi 
zdusić, I ileż wspomnień, gdy 
mówię o małkach, ileż miłych 
wspomnień i miłych przeżyć 
ciągnie się ku temu, co mat· 
('zyne i mile". 

w przez nas dokonany, ,.NlENA WrJ)Zl L EM ZA WSZE Nic zna mowa ludzka pię' 
SŁABOŚCI" knicjszego hołdu dla matki od 

Wijemy, niema nikogo 

To, co stanowiło mal'zcnil~ poe ty. stało się rzeczywistością: 
.. Niech t>rzy.iaciele moi w nocy się zgl'omadzą 
f li>iedne serce moJe sIlala w aloesie 

- dłH aJe i bl'zyllzi si~ zw~rro- słów Piłsudskiego: "Gdy .ie· 
dni<,niem (lczuda .. w scntyl11l'1l wtem w I'oztcrce ze sobą, gdy 
talizm b('zsih~wśl'i", Bczgl'a· wszyscy ,'ą pl'zeciwko nmie l 

i tt'J, która mi dala to serce _ od(iadz~u 
tak matkom płaci .świat ~dy proch odniesie", 
pisał poei'\. 

r nicznc o(}ilan;e sj ~ scrcem uwa gdy wolwło podnosi się hurza 
I ża nieł~' łko za I1Hłm'alnc. alt: I.burzcnia i zarzutów. gdy oko 
i 'la kmilicczn(': .,duszl,' weź, d~,- liczności są pOZOl'l1ic wl'ogle 

Z woli Mal'szałka Józefa Pił 
"udski"Jo sel'ce jego u stóp 
Matki spoczywa. Marzenie poe 
ty stało się rzeczywistością. 
l'Iiema w tern nic dziwnł'go, 
był bowie~ Józef Piłsudski ('a
łem swem życiem. czynem i 
myślą - J'ealizlltOl'cm na~zvch 
nów. . 

Powiedział sam: !,Gdy Pałec 
Boży ziemi dotyka, na "{m'lli
naeh wyrasta,ią góry i dymią, 
lawa gorąca wewnątrz ziemi 
bulgoce, i ziemia matka lV hó· 
lu. we wstrząśnieniach 

RODZI LUDZI, LUDZI WIEL
KOŚCI. 

A Jeśli, idąc śladem ,jego m~ 
śli, tajemnicę ,łego własne.i 
wielkości będziemy usiłowali 
rozwiązać, to niewątllliwem 
się stanie. że źródłem te.i wicI· 
kości było nie co inn<'go, jak 
włośnie .Jego Serce. Lwie ser· 
ce - tak p.ełne słodyczy, SP .. • 
re, przez które przeszło tyle 
Imrz, błyskawic i gl'omów i ta 
ka wielka miara tkliwości. 

Cudem i ta.iemnicą tego ~r· 
f'a było, że tyle zdołało O(łCZłl(~ 
i tyle ukochać. 

Kiedy zwierzenia .Józefa Pił· 
smlskiego czytamy, uderza na~ 
i Jl0J'~'wa wezbrany 
llYTl\l PRZEZYC UCZUCIO· 

WYCH. 

,SZ~ (.lu.i·" tai .. ą .i~s t .ie~o }lolsl~a m, '111 zallli:ll'olJl - wtedy py' 
lliesli.Oli~zol1y w swojem boga c fOl' muł~1 dla wodza. tam samcgo siebie. jakby mat· 
lwie roznwituŚCt, śwj('żo~ci j . l\, jedy w bicg i~'cia ,Mzefa ka lmzała mi w tym wypadku 
hcz~ośredlliości. PHsudsldrgo wnikamy, kied)' ?ostą]J ić, i ~zynię to, co uwa-

,,'sz;\'stkle watne. istotne za. I{al't~: orlwl',ucamy za ka!'h!._ ~a- ~~~m za ,.i~.i ~I'aw~opo~ohnf1e Zfl~ 
gadnicniu l'ozstrzygnął SCfl'f'll.1 dalll~ ep.z. d ~a . eplzml< I~l, ,He, za .!C.l ",ols' .11~Ż .. ue o",l.ąda 
Stosunek 00 PolsI{i, dcc~'z.i(' ('o I C7.~'.ll za. cz~'nem. to .lusncl~l su; I _lą~ ~i~ !la .nic. Zas gdzIein· 
do własne,i pl'ac.'· ł I'oli, słosu· I .;lu.I,C, zc o ('ałem tem. zycill 'ZIC.!: ,.1 l)lerwszą rzeczą, któ' 
nck do łlfawdy: Sercem W"t'V IH'T,</l!cl'(,'so,,'ue ukochame Pol- !'ą wezmę, są prawa matczy' 
załem si~ ki~d~'Ś' w prawdt::' Id rozslrz~'ga. ne'·. ,.MatcZ)'lte łono, mat(,z~l1e 
lł1ówH, sam o sobic. Z potegł 
wzruszenia "yrastało zrośnię
cie uczuć osobistych z inł(,l'esa 
mi narodu, wYI'astał "roman
tyzm celów', połączony z "po
zytywizmem środków", wyra· 
stała "chęć zw~'ciężenln", wy .... 
stało "głębokie s1;izęście. r1.e- , 
wne i ciche, nawet dzi.·ei~l·o I 
naiwne, płynące z wiary w idc 
alne pierwiastki własnej kul-j 
tury". 

MOCE rCZUCIOWE 
ucz~'niły z nlcgo - wielkie~o 
łwól'ce. \\'felkie słowa, ,luk "Ho 
1101''', "Odl)Owiedzialność", .. O
fim'llość" były w Jego listach 
hlk pl'zl'konywu.iące, bo nasią' 
knięle żywą kI' ~'ią ogromnego 
t~tna u('zuch,. Przl'żył ukocha
niem polską narodo" ą tradye.lQ 
w pOl'ywach entuzjazmu J du
my pod dosami zawodów ł rOił 
~ol'~'cz('nia, ". płomieniach gnh~ 
Wił, J'ozpaczy ł nłcwłm'y wyku· 
wał tętnem sel'ca niezłomną nn-
<1zir.ic;-. Porywał ~o obl'az ludzi 
,.podobnych do wulkanów", 

\Yszystkim, którzy oddali ostatnią posługę drogim 
nam zwlokom 

alana Szafranowicz; 
składają serdeczne podzi~kowanie 

Rodzice. 

s , endium im. Marszałka 
\YARSZA WA, 12 maja. (Pat) I wsze czasy chwili zgonu \Yiel· 

Ka clzisicjszcl1l posiedzeniu w kiego Polaka. Slypcndjum wy
dn. 12 maja r. b. rada wydziału I nosi 2000 zł. i jc t przyznawa· 
lekarskiego uniw. Józefa Pił·. tle corocznie na specjalnem po· 
sudskicgo uchwaliła przyznać siedzeniu rady w dniu 12 maja 
sLypenc1jum im. Marszałka Pił. na kszŁałcenie się fachowe w 
sudskiego dr. Karolowi Chod· kraju lub zagranicą lekarzom 
kow kiemu, docentowi anaŁo· pracującym naukowo, 
m.ii patologicznej na wydziale ........................ . 
leknrskim uniw. J. P. Stypen· 
djlllU to zostało utworzone 
przez rad~ wydziału na żałobo 
nem posiedzeniu w dniu 13 ma 
ja 1935 r. dla upamiętnienia'ps 

Kopiec 
Józefa PiłSUdskiego 

Konto P. K. O. 1313 

A obok uczucia dla matkI, 
.iukże silnem i I zewnellł .1est 

·JEGO UCZUCIE DLA DZIECI, 
dla córek własnych ł wszyst· 
kieh dzieci wogóle, Znaliśmy 
.ie~o uczucie dla bliskich i Jego 
miłość dla swoich żołnierzy. 
TutaJ w tem miejscu i w tej 
chwili Jedno jeszcze jego uko
chanie podkreślimy - miłość 
dla Wilna, dla :Matki Boskie,t 

, Ostrobramskiej - "WielkieJ 
Księżny Litewskie.i" - "dla mi 
Jego miasta", młi)reh lUurów ... · 
co kochać wielkość prawdy u· 
czyły, dla miasta symbolu na· 
szeJ wielkiej kultury i 11al1stwo 
wej ongiś potę~i". Stwierdza 
on jednocześnie, że "wszystko 
piękno me.i duszy przez Wilno 
pieszczone", że "uczyłem si~ 
tu przywiązywać, uczyłem się 
myśleć i uczyłem się kochać". 

Słów tych starczy. aby głę
boką h'eść, na wielki niezapo
mniany sens dzisieJszeJ uroczy. l 

stości zrozumieć. 
Niech idzi~ po polsce, niech 

na zawsze dobytkiem wszyst
kich serc słanie sic wieść, te 
złożyliśmy tu w Witnie 11 stóp 
Matki Seree Wielkiego JeJ S~·· 
na. 
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w WARSZAWIE. 
zostało rano odprawione nabo' 
żCIlsfwo żałobne w kaplicy zam 
kowej, w którem wzięli udział 
członkowie kancclarji cywilnej 
i gabinetu wojskowego p. Pre· 
zydenta Rzplitej. (Nabożellstwa 
żałobne odbyły si~ w świąty
niach wszystki(ih wyznalI). -
Do pałacu belwederskiego przy 
bywały od rana liczne rzesze 
ludności, wśród nich dziesiątki 
tysięcy młodzieży złożyło hołd 
pami~ci Marszałka. 

Po nabożClJsłwach odbyła się 
defilada wojskowa na Polu Mo 
kotowskiem, którą przyjął wi· 
ceministel' spraw wojskowych, 
gen. Gluchowski. Wzdłuż trasy 
defilady na ni~wielkiej wyso· 
kości przelcciało kilkanaście e· 
skadr samolotów pościgowych 
i bombowych. 

Wieczorem na dziedzińcu Bel 
wederskim zgromadzili si4) 
przedstawiciele armji. Na mo, 
czystość przybyli: l-y wicemi
nister spraw wojskowych geJ'!. 
Głuchowski, dowódca O. K. I 
gcn. Trojanowski i gen. Kol" 
djan-Zamorski. 

arszalka 

Dwaj szwoleżerowie i dwaj 
legjoniści zapalili zniezł' przed 
popiel'siem Mal'szałka oddzia-

(Jrna % ~ercem :\Ial'szałka Józefa Piłsudskiego w żałobnej kaplicy w Belw('- Widok o/.;óllly kokiula :Sw. Teresy, '" którym dotąu spoezy" ala urna z ser. 
derze. Na tle sztandaru z godłem pań sIwa maciejówka i buława Mar,zatka. ły wojska prezentowały bl'oii.- erm ~Iarszatkll .1":' zda Piłsuuskiego. 

Słychać było odgłosy werbla. 

Honor, . woiskowe Po złożeniu wieńen na stop- W POZNANIU. ł poczt:ły nabożeństwa żałobne, 
nlach Belwederu, .TuI.iusz Oster db ł • b t t poczem na skwel'zc Kościuszki wa odez"tał trzy wY.iątki z l'anO o ~- y Sl~ na o' es wa w 

oJ świątyniach' wszystkich wy- odbyła sit: dcfilada pl'zcd po· 
Wieczorem na cmentarzu nyeh reflektorów oddlHlło się !)ism Mal'szałka. znalI, poezrlJl odbyła sj~ Mfi- picl'siem )[al'szałka. Złożono 

Hossa odbyła się uroczystość od- wyraźnie od 1)J'z3-I('glych wzgórz O godz, ?O.45 zapanowała lada WŚI'ód gluch~'ch udel'zcl1 JiCZIl(, wieńce. 
dania honorów wojskowych i sąsiedniego cmentarza. trz;\'minutowa risza. przerywa- werbli pJ'z('d IJOsągielJl 'Mal'szał '\V CZĘSTOCHO'VJE 
przez kompanję chorągwianą. U w(',iścia do mauzoleum usta ua odgłosem dzwonów kościc!- ka. w l'ocznicę śmierci Marszałka 

nych. Vl'oczystość zakończ)'ł Uroczystości ku uczczeniu odbył się szcreg akademji żałob Około godz. 20.ej w świetle po wili si~ przedstawiciele miejsco- \ve,'bł'l ' ol'k'nstr,' 1 ,}ulkll SZ "0 • l . d __ 
< " • f rocznicy zgonu zakOJiczone ';0- nych. '\Vieczorem na (Złe ZlJl-

chodni ustawiła się frontem do wyeh władz cywilnych z woJe- Icżcrów .T. P. • f słały podniosłą akadem.ią w sa- cu gimnazjum tow. szkoły 1)0-
mauwleum kompauja 6 p. p. Je- woda Bociańskim OJ'az władz li tronowej dawnego zamku. wszeehne.i nastąpiło odsłonj~eir 
gjonów z cborągwią i orkił'słt'ą. woJskowych z dowódcą o. KI W KHAKOWIE.. W BYDGOSZCZY. IJOlł1nika Marszałka. 
Okoliczne wzgórza zaległy rzec gen. Tokal'zewskiJ~l i (lo",órlclł O go~zil1ie 10 rano o~była S!c; :\'n błoniach podmie.iskich od W KATOWICACH . 
• ze ludn-~ci. msza. z~ło~na na ~łOJlJ~cb .. ; ~ b~'ło si~ uroczyste nabożell- Po Ilabożelistwach i defila-
• '" l-ej dyw. legjonowl'.i ~ell. Skwal' nabozenswle obeclll bylI WICC- stwo. lloczem uformował się po dzie odbyła si~ w Teatrze Pol-

Przed płyt" grobowca pelnilu czyński. premjcr Kwiatkowski, ~oflse- chó(l, na którego czele kroczYli skhn Ul'oczysta akademia-
wal'tę wojsko. Baldachim nad Przed godz. 20.45 przybył;> kretal'Z stanu Gl'zybow'ikl. grll. pJ'zcdstawieielr ",hub; miejsco- Pozatem o(lbyły si~ U1'oczy-
!!robowcem iluminowano renek-, samochodem pani :\lm'szałkowa Sławoj - Składkowski, wicemi- wych. stośei żałobne we wszystkich 

uister skarbu GrodYlIski oraz' W GDYNI. miastach i miasteczkach llolski 
torami, a mogiły poległych w Piłsudska z córkami i weszła do pI'zndsla\v,' "l' nJn ,,'szyst1dch wv .. t •. 

, ... ~ ... . '\" czol'ajsze uroczystoscl roz-
walkach o wyzwolenie. Wilna, 0- mauzoleum, gdzie zntl'1:ymała szych uczelni kl'akowsIdch. 
świetlone były lampkami. Całe się przed płytą grobowca. . Równocześnie z msz<l polową 
mauzoleum w blaskach bocz- oclbyły si~ nabożCJistwa w świlł 

tyuiach wszystkich wyznalI, po 
ezem Uf01'1110Wał się pochód, 

Wszystkie stolice Europy 
Godzina 20 minut 45 

uczciły pamięć Marszałka Piłsudskiego 

Punktualnie o godz. 20.45, to 
Jest dokładnie w chwili zgonu 
Marszałka Piłsudskiego w dniu 
12 maja roku ubiegłego, kompa
nja eborągwiana stanęła na bacz 
ilOŚĆ, rozległy się głuche dźwi-ę

ki werbli, a powietrzem wstr7.ą
snął huk wystrzałów armatnich. 
W łJ'm samym momencic na nie 
bie błysnęły smugi 6 olbl'zymich 
rcflektorów, które Skl'Zy7AlWały 

się ponad mauzoleum. 'V świą
tyniach wil~ńskicb ozwały się 

dzwony żałobne, które bijąc 

przez 15 minut, przypominały 

ludności o pierwszej żałobnej ro 
eznicy. 

Przez cały czas trwania strza
łów armatnicb kompanja cbo· 
"ągwiana stała na baczność, a 
uczestnicy uroczystości zacho· 
wali głęboką i pełną skupienia 
ciszę. 

Punktualnic o godz. 21-ej 8mu 
gi reflektorów wyprostowały się 
i spotkały w Jednym punkcic na 
nicbie, llawprost mauzoleum, 
tworząc sześcioboczny ostro
słup. }{ompanja sprezentowała 

broń, poczem skierowała się ku 
miastu, gdzie przeszła ulicami, 
rozdzielona na poszczcgólne pIu 
tony przy dźwiękach żałobnych 
IW'crbIl. 

1'.1m hołdem wojs,Jia, odda-

który pl'zeszedł przez miasto i We wszystkich stoJicach cu
na sal'kofa~l1 ·Marszałka. złożyJ l'opcjskich odbyły si~ akadem.ie 

llym sercu Mal'szałka. zakOlIczy li('ZllC wieiicc. żałobnc ku czci Marszałka Pił-
ły się UJ'ocz~'stości żałobne w WE I~WOWm. smlskił'go. 
Wilnie. C. stóp QJtadeli odJ1I'awiono W paryżu odbyła si~ uroczy-

Żał~bne manlleSI~"J·e \1lSZ~ polową z lulziałem wielo· st~ akad~l~lja. Piel:w.szy. ~~zcm~ 
'!l oaU tysit:cznych I'Zf'SZ mieszlmll- wJał s~e[ fl'aucllskleJ mISJI wOJ-

W kraiu ców. Na na!>ożeiistwic był obe- skowc,J w Polsce ge!1' Henrys, 
i cny woj. BeJina - praŻJllOWsld., potem Audl'C M~lUI'OIS. 

Ph~I'wsza rocznica zgonu Mm' Po m'szy Pl'zcszrdł I)J'zez mia N~st~pni.e głos zabl'al _ m~l's?" 
szałka połączona z UJ'ocz"słoś slo lJochód. 'Vśród bicia werbli Petalll, klOl'ego pI'ZCJ110WIClllC 

, J, "1 • o ciami złożcnia serca Jego u stóp I 'lelki szłamlarów pochyliło sit: me b.yło przeWH Zlane w pr -
Matki na cmetnaal'zu na Ros- w hołdzie. granue. 
sie, obchodzona była w eałym I ,,'ieczol'em odbyły si~ liczne Pr?,emówicllie swojc marsz, 
kraju niezwykle Ul'oczyścic. ak:ldcmje żałobne. Petalll za",ullc,li_yl 

Urna l scrccm ~Iarszałka .JÓlefa Pihudskiego po przewiez·ieniu do kościoła św. Teresy 
w ciężkiej żałobie pani Marszałkowa Aleksandra Piłsud ska. . 

w Wilnie. Obok urny 

"AI'mJa I)olska, której wartośt 
lJodziwiamy, jest Jego dzic
łem. Dokonanie odbudowy na· 
szych al'm,ii scementowało l)l'Z~' 
jaźń francusko - polską. Do 
nich należy utrzymać tc WSpOJll 
nienia. 

MaJ'szalek Piłsudski dotnal 
losu najwspanialszego, .iakicgu 
może zapl'agnąć Żołlliel'z. Odbu 
dował swą ojczyznę siłą swego 
talentu i męstwa i oealił ją. Wy 
kuł on również siłę zbro.iną, 
która czy~ił\ z Polski kl'aj silny 
i budzący szacunek w lliespo· 
kO.ine.i EUl'opie. 

12-go majn 1935 l'., oddająt 
szczątkom doczesnym Marszał
ka Piłsudskiego ostatnią cześć, 
naród polslH wykazał pI'zez 
swą pełną wZl'lI~zenia postawę, 
jakiem uwielbi~niełł1 otaczał 
wodza, ktÓl'y w najkrytycznie.i · 
szych chwilach zachował zaw
sze wial'~ w losy Polski". 

Meldunek 
16 D. D. rumutiskiegO 

BUKARESZT, 12 ma.ia. (Pat). 
Dowódca 16 JJ. p. l'uJlluiiskłe.ł 
lm. Marszałka Piłsudskiego wy
słał do posła Al'ciszewskiego de 
peszę nastt:pu.iąccj treści: 

"Z okaz.ii pieJ'wszc.l I ocznicy 
~miel'ci M:ll'szałka Piłsudskie~o 
prosz~ o łnskawe przyj~cie ł 
prz('słallic do Polski w imicniu 
16 pułku piechoty rlll1ll1Jlskiej 
zapewnicnia o żywionych pl'zez 
nas wspomnieniach o tWÓI'CJ 
Rzplite.i Polskie.i i honorowym 
szcfie naszego pułku". 
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Wiochy opuściły Genew~ 
na znak "rołesłuprzec;wko Dosłepowan;u lig; narodów 

GENEWA, 12.5. (PAT) _. Dele· 
gacja włoska otrzymała z Rzymu 
polecenie natychmiastowego opu· 
~zczenia Genewy. O godz. 16,40 
bar. Aloisi wraz z calą delegac.ią 
włoską opuścił Genewę. 

jąc rakt wyjazdu delegacji włoskie) / przez ' Mussoliniego. W genewskich I cje miały na celu skrócenie wojny. l iana tylko jako POSTĘPOWANIE 
7: Genewy pisze: kołach międzynarodowych - pisze Gdy dzisiaj pokój w Abisynji zo° I REPRESY JNE~ sprzeczne z paktem 

Wyjazd barona Aloisi NIE JEST korespondent - przeważa d~j !'tał definitywnie przywrócony, ligi narodów. W takich okolicznoś· 

PARYZ, 12.5. (PAT) - Hava" 
donosi z Genewy: Rozkaz opm'zcze· 
nia Ge.lewy przez delegację ' wio 
ską wywołał tu ogromne wrażenie. 
Różnie tłumaczą ten rozkaz, przy ' 
czem autentycznego wyjaśnienia do 
tychczas niema. Jedni mówią, że 
Mussoliai uznał za obrazę W!och 
postanowienie rady ligi o lI!!11'aniu 
dotychczasowej delegacji Abisynji 
'la upra wnioną do udziału w obra 
dach. Inni zaś sądzą, że projeki 
rezolucji, która lI\a być uchwalona 

RÓWNOZNACZNY Z WYST.,\PIE opinja, że liga narodów nie może ~ankcje nie mają żadnej racji bytu. I ciach Włochom nie pozostało nic 
NIEM ~ŁOCH Z.LHJI NA;RODÓW! na~al s.tosowa? ta~ ja~ dotychczas Ponieważ jednak liga narod~w. n~'1 innego, jak calkowit~ desinteresse· 
poniewaz wszelkIe deCYZJe w tej pohtykl podwoJneJ mIary wobec dal kroczy po drodze sanRcYJneJj \nent w stosunku rIo hgi narodów 
sprawie musiałyby być powzięte Włoch. WiadomI) również, że sank przeto polityka jej może być uwa" 

Posiedzenie ligi odro(zone do 15 -(zer.(a 
Celowość sankcji antrwłask ich gwa townie atakowana 

. dziś wieczorem, został uznany 
przez Rlym za nie do przyjęcia. 

RZYM, 12.5. (PAT) - Znaczeni\) 
polityczne faktu opuszczenia Gene
wy przez barona Aloisi nie da 'się 
w chwili obecnej sprecyzować, 

~wracają tu uwagę, że pan Walde 
Mariam, który dla rządu włof>kiego 
jest osobą prywatną, nietylko zo .. 
",tał zaproszony do stołu obrad fa 
dy, ale wygłosił mowę niesłychanie 
gwałtowllą, która nie wywolała 

żadnej reakcji ze stron~' ligi na(o· 
tlów. W ohee wyjazdu barona Aloisi 
z Genewy, delegacja włoska nie 
brała ud z iału w obradach patlstw 
\ocarneń!,1dch. 

RZYM, 12.5. (PAT) - Gel1ew~:kl 

korespondent "Tribuny", omawia· 

GENEWA, 12 maja. (Pat.) -
Rada ligi narodów zebrała się po 
czątkowo na posiedzeniu pouf. 
nem, na którem sekretarz gene· 
ralny ligi p. Avenol zawiadomił 
członków rady, że dzisiaj w po" 
łudnie odwiedził go bar. Aloisi i 
zakomunikował, że otrzymał (Id 
rządu swego instrukcję, poleca
jącą delegacji włoskiej OPUS?;· 

czenie Genewy. 
Następnie ustalono porządek 

dzienny. Jako jedyny punkt zna 
lazła się na nim sprawa sporu 
włosko - abisyńskiego. 

Na posiedzeniu publicznem ra 
dy przewodniczący min. Eden 
odczytał projekt rezolucji, usta· 
lony w wyniku wymiany zdall 
między członkami rady ligi. Re 
zolucja ma brzmienie następu· 
jące: 

, Rada ligi , powolana do zba
dania sporu włosko- abisyńskie-

Wybicie szyb 
w dziekanacie humanistycznym uniwersytetu 

warszawskiego 
Z 'Vat5~awy donoszą: . 
\V dl1iu wczorajszy.n jacyś 

niewykryci sprawcy W71' J li szy 
by w ok-..1ach w}'uziału htr·nal\j. 
styczne~o na uniwersyt'!l';t:, Jo · 
zefa pqsudskiego. Zawaczyć 
należy, ze dziek'lllcm tego wy · 
d, jału jest pId. AJ:I"I iewic~, 

~wieżo obrany rcki0l.'t!m. 

* Prasa t.lJdecka dono,i', że ~: or-
poracjf', w których lob Irrch so 
cjaliści wybili szyby, nil~ zami' 
rzają złożyć na ręce rektora 
żadnego protestu, a to celem za 
manifestowania swego negatyw 
nego stosunku wobec nowoobra 
nego rektora prof. Anloniewi· 
cza. 

* Prasa stołeczna podaje treść 
krótkiej rozmowy, odbytej z po 
słem socjalistycznym Dubois. 
P. Dubois oświadczył co nastę-
puje: ~ 
,,~nodzież PPS utworzyła swo 

je "bojówki" dla walki z rozju· 
szonymi endekami pt'J' wydarze· 
niach l·gp maja, gdyatakowa· 
no całe grupy impqll!ującego po 

chodu i wywoływano bójki. -
Stało się to jeszcze bardziej po
trzebne dlatego, że endecy za· 
notowali sobie wszystkich aka· 
demików polaków, którzy kro
czyli w pochodzie PPS i później 
napadali na każdego z osobna 
w warsztatach pracy politech· 
niki i na innych uczelniach. ~ 
PPS postawiła sobie zatem za 
cel zdobycie twierdz endecji, to 
jest uczelni i rozbicie tam hege· 
monjj endeków. 

\\7alkę z antysemityzmem 
PPS prowadzi z dwuch wzglę· 
dów: 1) jest to bowiem zjawi
sko niehumaniŁarne; 2) poza· 
tern endecy posługują się tym 
konikiem dla zdobycia władzy 
w Polsce. 

Bojówki endeckie atakowały 
n.ieŁyko żydów , ale i wogóle a· 
kademik6w socjalistycznych 
pod pretekstem, że wszyscy ży 
dzi są socjalistami. 'Walkę z an· 
tysemityzmem PPS prowadzi 
planowo i w tym celu urządza 
często odczyty w świetlicach ro 
botniczych". 

Komisa'r)al robót publicznJch 
z b. pre.mierem Moraczewskim na czele 

Warsz. koresp . ."Głosu Poran raczewski miałby być powoła· 
nego" telefonuje: . ny na specjalnego komisarza ro 

Przed kilku dniami przyjęŁy bót publicinych, mającego ezu· 
został na Zamku b. premjer Mo wać nad wykonywaniem pro· 
raczewski. V\T związku z ten; iektowanych robót. 
przyjęciem rozeszły się w ko· Komisarjat do spraw robó~ 
łach politycznych pogłoski, ja· publicznych miałby być insty· 
koby rozmowa na Zamku doty tucją niezależną, podporządko· 
czyła: planu rob6t publicznych, waną jedynie komitetowi eko· 
opracowywanych przez czynni, nomicznemu rady ministrów, 
ki rządowe. na kt6rego czele sŁoi , ... ·iceprem 

W razie ostatecznego ustal e- ier Kwiatkowski. 
nia tego planu, b. premjer Mo· 

Nowa zbrodnia "GestaDO·· 

go przypomina, że począwszy 
od dnia 3 października 1935 r. 
w ramach ligi narodów dokona
no ustaleń i przyjęto postano· 
wienia w tej sprawie: 

uważa, że pewien termin jest 
potrzebny, aby pozwolić . człon· 
kom rady na zbadanie położe. 
nia, wytworzonego naskutek po 
ważnych inicjatyw, powziętych 
przez rząd włoski, 

postanawia wznowić 15 czerw 
ca narady w tej sprawie i uwa · 

ża, że tymczasem nie należy 
zmieniać zarządzeń, wydanych 
wspólnie przez członków ligi na 
rodów". 

Po odczytaniu rezolucji zabral 
głos delegat Abisynji Velde Ma· 
riam, który oświadcza, że rząd 
abisyński zdecydowany jest bro· 
nić niezależności Abisynji. Pro · 

łłowi rektorzy 

si zatem radę o potępienie napa· 
ści włoskiej i zastosowanie w 
całej pełni art. l6-go paktu. 

Przedstawiciel Chili nie ma 
zastrzeżeń przeciw odroczel1iu 
sprawy, uważa jednak, że wo· 
bec zakol'iczenia wojny wIo· 
sko - abisyńskiej , należy znieś : 
sankcje. Sankcje te szkodzą o· 
becnie tylko krajom , które je sto 
sują . Rząd chilijski llWUY.U, y. c 
zniesi~nie sankcji przyczyniłoby 
się do zwalczenia kryzysu ek()· 
nomicznego. \V obee tego, że re· 
zolucja wypowi:::tda się za utrzy· 
maniem sankcji , wstrzyma się 
od głosowania nad rezolucją , 

Przemawiał: następnie przed· 
stawiciel Ekwadoru, Móry sprze 
ciwia się róvmie ż ostatniej czę· 
ści rezolucji. Rząd Ekwadoru 
zniósł sankcje z chwilq, gdy Wło 
chy zgodziły się na akcję pojed 
nawczą. Poszczególne rządy za-

rządziły sankcje indywidualnie, 
nie są zatem związane uchwała· 
mi komitetu koordynacyjnego. 
Delegat Ekwadoru wypowiada 
się za od,roczeniem Spr\lwy, ale 
zastrzega się przeciwko ustępo
wi, dotyczącemu utrzymania 
sankcji. 

'Wobec braku dalszych sprze
ciwów, przewodniczący Edell 
stwierdz:;l, że rada ligi przyjęła 
projekt r ezolucji z zastrzeżenia 
mi, które zostaly zgłoszone . 

R ezolucja przyjęta przez radę 
ma charakter . czysto proccdu: 
ralny i prowizoryczny. Rozu· 
mieć przez to należy, że rada li · 
gi na nadzwyczajnem czerwco
,vem posiedzeniu przystąpi do 
mcr~r lorycznego zbn dania spra · 
wy i w związkn z tem będzie o 
czywi ś cie musiała być zbadana 
sIJrawa celowości dalszego utrzy 
m. 'wania sankc.ii. 

Zagarneli mienie robolnicze 
Proces hitlerowców gdańskich w III- .~i. inst~ncjl 
GDAŃSK, 12 maja. (Tel. A.) cze zabiegały o rozpatrzenie 

Najwyższa instancja sądowa w sprawy na drodze prawnej, do
Gdańsku "Obergericht" roz- wodząc, że akt przywlaszeseala 
strzygnąć ma w najbliższym cza był nielegalny i sprzeczny z oba 
sie sprawę przywłaszczenia wiązującą w wolnem mieście! 

przez hitlerowców własności ro- konstytucją. 

botniczych związków zawodc· ,Wdwuch pierwszych instan. 
wych t. zw. "Freie Gewerkschaf- ej ach sądowych organizacje ro. 
ten". b t . ł o mcze proces przegra y., 

Akt przywłaszczenia majątku Obecnie sprawa znajdzie się 
wyższych uczelni tych związków nastąpił już trzy przed trzecią instancją i ma być 

KRAKóW, 12.5. (PAT) __ o Rek. lata temu, w okresie "zgleich- ostatecznie rozstrzygnięta. .Wy. 
lorem uniwersytetu Jagiellońskiego schaltowania" Gdańska z Rzeszą rok w tej sprawie oczekiwany 
na rok bież. wybrany został prof. niemiecką· jest z wielkiem zaciekawieniem 
dr. Władysław Szafer. Gdańskie organizacje robotni . . 

Rektorem krakowskiej akademji I ' 
sztuk pięknych wybrano prof. Fry- POL rzg lllU Dł-.r'2 .wglal~ 
deryka Pautsclta. n n......" .. 

Rektorem almdemji górniczej w I ... . 
Krakowie na rok bież. wybrany wskutek deszczow w Sieradzkiem 
został l)O!~~w~ie prof. inż. WładY-/ . KALISZ, 12.5 .. (pAT):-: Do Ka.! f>Jd i miejscowe włarIze bezpieczel\' 
~Iaw Takhnskl. h5za nadeszły wladomoscl o wyIe· ~twa. W~dano zarządzenia otwar-

Rektorem politechniki lwowskiej wie rzeki Pokrzywicy, dopływu . cia śluz i tam na Prośnie od Brze. 
wybrany został dr. Adolf Jorst. Prosny. Wezbrana rzeka urwała ' 'l in do Kalisza. 

trzy mosty i tamy. Wylew rzeki Dzięki odpowiednim zarządzeniom 
Likwidacja straJ-ku nastąpił naskutek gwałtownej ule· uzyskano jut obniżenie poziomu 

wy w pow. sieradzkim. wody i niebezpieczeństwo zostało 

VI Salonikach . Z Kalisza udali się na miejsce po· ostatecznie zażegnane 
wodzi starosta powiatowy Ostaszew 

ATENY, 12.5. (PAT) .- Dzięki 
owocnej interwencji rządu os~ągnię 
to porozumienie pomiędzy praco· 
dawcami a robotnikami. Strejk ty
toniowy w Salonikach z.ostał zli
kwidowany. 

Grzesz·olski zostaie W Piotrkowie 
do czasu wyznaczenia rozprawy w sądziE. 

apelacyjnym 
\Varsz. koresp. "Głosu Poran 

MiAJ·ORY chrabąszczy tlego" telefonuje: '1. B D' : Jak wiadomo Grzeszolski za· 
plagą Niemiec biegał o przeniesienie z więzie · 

• nia w Piotrkowie Trybunal· 

nie do prokwatora sądu okrę
gowego w Sosnowcu, jednakie 
prośba ta została bez uwzględ
nienia. 

Grzeszolski przewieziony bę· 
dzie do więzienia warszawskie
go dopiero po wyznaczeniu roz 
prawy' w sądzie ape1acyjnym. 

TB~!1LIN, 12 maja .. (pAT). ,-! skim. do jednego ~ zakładów 
\, NI~mczcch. poł:udmowo - za. ! karnych w Vi7arszawIe. Za po· 
ehodmch daJe SIę coraz bar- średnictwem władz wiezien· 
dziej we znaki kl~ska chrabąsl _ 1 nycj Grzeszolski złożył poda-

~:~~e~~:~~m~I.~~~Ó~~~~~ ~.: I Sml-ertelna uczta szkolna 
padaJą na sady mszcząc do · l 
szczętnie liście i kwiaty. WieI t Tragiczne pokłosie masowego zatrucia w Japonji 
kie ilości chrabąszczy spadają·, . . , ... . 
ee na drogi, uniemożli"riają VI.' TO~J;O, 12.5. (P~T) - V!. nll~J' no w stame .cl~zlmn do ~zpltała: U 

!lie udała się dzięki czujnOŚCi żandarmerji czeskiej niektórych okolicach nawet ko SCOWOSCI HamamaCZl w pobhzu Na· 600 osól) objawy zatrucIa są hej 
WIEDEŃ, 12 maJa. (Tel. wł.). / po)za. patrol żandarmer.ii czes · munikicjQ kołową. Szczególnie goya po święc~e szkoll1~lJJ. na któ· hze. . . 

Na pograniczu ezesko- nieOliec- kie.i, konh'olnjąey pogt'aniczc, dotlmiętej klęską gminie \Vin· r~ pr~ygotowal1o rozma.lte ga!~nkl !egoz same~o dma zal1.oto~vano 
kiell1 w mi<'.iseowości Eiseu- (ll'zeszkodził agentom Gestapo keI władze pośpieszyły z porno· CIast I. słodycży, ~ wl~liSZOSC~ 11- , O~J~WY zatrUCH\ .u 700 zollllerzy 
slcin agend Gt'stapo usiłowali j w uprowallzeniu emigranta na cą i ogłosiły teren jako za gro- czestlllkó~ wystą~lły ob.lawy Silne l mleJ~co~~go garmzonu: . 
porwać i uprowadzić na tel'y- terytol'jull1 niemieckie. l żony, wymagający specjalnej go zatrucIa. ·5 osob zmarło tego Z posrod . za;trutych zolllJuzy :12 
~!i~m Niemię~JIIiBWMtkk ,t 'a. . ~_,~ji rł.ltun.kQwejł, .. " J~~l~~d~~ ()~~~_ IQ. 2r:~~i~zi~ ':"'!~~~t ze smle~~}. 
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Zgan rabina 
Cz,slochowy 

CZĘSTOCHOWA, 12.5. (PAT) 
- ~iś wieczorem zmarł przeżyli" 

•. zy 75 Jat ezęstochowski nadrabiJl 
~achum Asz, który piastował . tę 
godność od Jat 50. śmierć zasko· 
czyła 'go w chwili powrotu do do
:t1U z synagogi, gdzie wygłosił ka
~anie z okazji rocznicy zgonu Mar· 
·załka Piłsudskiego. 

Henri' Robert Imarł 
PARYŻ, 12 maja. (PAT.)':"'

Zmarł dziś o godz. 13.10 były 
prezes rady adwokackiej pary

~kiej akademik Helll'i Robert. 

Pogrzeb 
Jana Pawłowskiego 
z Warszawy donoszą: 
Odbył się na cmentarzu Pow<!z

kow8kim PQgrzeb ś. p. Jana Pa:
włQwskiego. Dla. ll)dlla ula . ostatnie'
I!:(> hQłdu przybyli na nabl)ieńRtwu 
i na żałflbo1!! uroczystość złQżenia 
zwlok do. grobu bardzo licznie CZQ· 
j'lwi przedstawiciele itktQrstwa 
oraz ~l"mo przyjacićł z ;narłegll. 

Stan w'iatkow, w Jallie bekarz oskarżony 
o zniewolenie pacrentkl 

~od narkozą 
Z Warst:awy donoszą nam: !'liBIo posiłków wojska brqigjskieio su.uacja 

" PalC!ligni~ je.f znów napreżona Do władz .wpłynęła. sensa~yil1a 

l sk.arga przecIwko chIrurgowI, dl . 
LONDYN, 12 maja. (PAT).- rabów. \ ni ów odniosło rany. .N który po operacji wycięcia 

Gabinet brytyjski odbył wczo· Zbliżające si~ al'abskic świ~ta ! Do Haify przybyły w ciągli .'. _.. 
raj wieczorem w izbie gmin po · l'eIf<1ijne mo.rą dać sposobność I dnia wczoraj'szego dalsze tran- mlgdałow, dokonanej w Jednej 

e '" l' b' ?O I t • • siedzenie, 'które . poświęcone by do nowego konfliktu porty wojsk angielskich. z eCZniC na ·)SO le - - e mej panny 
ło sytuacja w PalesŁynie Ol>.al' pomie.dzy arabami i żydami. JEROZOLI~IA, 12 maja, - L. dopuścić się miał zniewolenia 
rokowaniom z Egiptem. Rząd postanowił uczynić wszy (P.\.T). Wysoki komisarz bryły,i cborej w chwili, gdy znajdowała się 

Postanowiono kontynuować stko, co ·nal.eiy. ski ogłosił ode~wę d? .ludn.ości ona jeslcze pod działaniem narko-
tokowania z nowouŁworzonym ~by porządek. zosłał .zacbowan;y I PalesLyny, zaWIadamIaJąc, Zł' I . •• " . . 
rządem egipskim. l stosowne tsLrukc.le zosta l):~ gal'nizon wZJllocnióno o bataI- 7.~. Skargę powyzszą wmeslt l~dZ1 
Drugą sprawą, omawianą. na przesłane wysokiemu komisu · lon piechoty, kompanj~ czol- ce pauny, nadmieniając, że corka 

posiedzeniu gabinetu, była sy· !'Zowi brytyjskiemu w Palesty· gów i tanków. l.wierzyJa się iOl o wypadku dOllie· 
tuacja w Palestynie, dokąd wy- nie., '). D~lsze posiłki gotowe są do tO po upływie dłuższego czasu. W 
słano ostatnio posiłki wojsko- JEROZ.OLI~IA. L mala, - drogI. . t' J d h 
we ,m. in. również kompanje. (PAT). 'V Jaffie' ogłoszony ZO° Od chwili wybuchu zamie- spra~Y1e ej "'szct~te 30sta o oc o 
lekkich czołgów. MinisŁrowie stał szek dzeme. 
stwierdzili w loku dyskusji , ż r: 1 ponownie STAX WYJATKOWY l aresztowano 600 osób_ 
śyhuicja tlle.'gI3_ SlwmpUkowa-

1

i Po. oclb~:tYlll ~. tem mieście wi<; na które. w przew~żnej l'zdci 
Dm cu uczmowsklm doszło do stare l wydano JUŻ wyrokI. 

wskutek strejku generalnego. a· w cza~ie których pięciu ucz· 

Negus·· niepożądanJm gOŚciem i 
zaró"no " londgnit, jak I w (i~Dewif 

~.ad ml)gił~ prze~ówi.ł ]J. Jastrzę-) LONDYN, 12.5. (PAT) - Ogla. ! ce się zgodzić na wyjazd do s\,ej I Nie gaz, - ale złoto 
h :c, ~ha:akteryzuJąc. s. ~. ~awłow: I !;zając pogłoski, 7~ cesarz abis~'li&ld willi · ..... Ve,·ey. Tam nawet - koń· .. ' ~ •• 
t-kle.g',!, Jako .. czl~wIeka. Z?laZlleJ l ma przyb,\'ć do Londynu, ,.News , c";v d:;;iennik _ cesarz abi!l~'JlsIJ I . ~OND'''', 12 . .). (P~TJ -~ )<0' 

wol! I energJl, ktQregQ ZyCIe wy- ChronicIe" donosi że Haile Se. łi\'lb" nieoel.piecznie blisJ-im Genc. I espondent Reutera " Ademc r?l' i. . _ , .. 
1'elni( ne bvlo c'lłe tniłQścia clI.) I . .. ł b . .' d' . . d .'. ,; . I mawiał z ~2l]. Wehib . pasza. kto!'\' I :\ aldadem 1i. ~ lęgari1l sw. \, oJcu:, 

,< • aSste uV eZl,osre IUO powla ' o- WJe. . . . '. l P' 11 d 
1 e,ntl'll . ' kI .. k' . . t : IlU o'iwladez"ł: (' Hl W 07.ll:lUltl wysze( i10 n;cz , . nuony o . OpOCIe, Ja ' \ lego wIzy 2. ! . . J • • • I . .. .. . • * J b " . l' . I LO"D)" l" ~ (P \T) R t ,.AblsY\IJa zoo tala Z\\ J'clczolla me 1111. 1.s. ledhah p. t. "Hodo" la, 

. . . 'k' ' '' '1 . J r. prze/. bombv gAZOWE' I me przez "'.\'e lOłVal1le I tresura wyzJa domo· mog a y spralnc rza( OWI allO'lc 'l " l , ": • .l. , - et: er I . : l' . • , 

:'. p. ~aD PawłowskI,. !dory s len!u. . . . . Qn_o~1 z erozo liny.. . .. broń nowo~zesl1ą lecz uClskutelt I wego" _ 
przez długI s~creg lat k18rowIl.I "NlepOl.ądallr w Lond,\lIIe -- I'iegl's przed pOWZięcIem de"j'z,ll I t h' ' J' \\,. t .. Na Qt 86 e' ' t . , . . . .. . d t • I' 'k ' . ' ... d E l wewnę rznyc lllesnase \. LC"~zOSC " r. z~ amy. 
Z_\ SP cm. był lTllCJatorem l two.ną JHsze a ell :lUmm - - c~sarz 11lE' o WY.1ClUzle o uropy cze ,a na . d 'd' l J J' . Podc'ą\ ' - . I b' . I t 

. h Ib I .. . G' I 'k b d k' l D K I owo CQW u eg a propagam zle ze·' " 1 '''zv WięC go ę 101\1 , !) 
teatru artystów, imprezy nieulia· Y y epleJ pr7Ylęty '": .. e JleWH', \~ynl ' \ o. ra genews 'IC 1. r. a· wnetrzne' i złotu wJoQldeml Oto I ~d i z\\'ia zaw~zy IlIU /logi wsuwa. 
nej i chy biQnej. Odpokutował za to gdYb.y chciał tam QSOblc;e.le ,,~'st~· . I.b;t;1 , . klory I: czy cesarza oświa<l- ł " - J . - . I. 1'1).\, go \,' .: Jo,\' ~ W k r ' (t' . 

. . . b h I . • .. '1' g OW/ld przv C7yna wYlazllu n~·· \Z. I U ę . l· l\ 
HOO'Q '>,Os tał wykluczony z onra oj·, powa '! '1"0 ~c tyc ,_.tuzy go Z.,· ~ :: ', . e stan Jego popra',' l SIę ale " . • . . p"sl ' ) ro":kaZlIJ'ac a Q t" Po 'k'tk 

" , . ~ . l)' . . k' I ) /' . t l b . . I .. O'/lsa, .' \. 1.0 ." II r. " II zar'ji zawodowej. ,.'Je< l. W llIe tNyC i \O <te.l , me o r e. a y mozr.a pOWIN zlec.. " IIQwtórkach I{ladziemy taka na 
Z d ZA&P • , k oświadczają, że na cesarza w~wie· j że zniesie trudy dalel,iej podróży. (Jen. Wehib - pasza w>'jedzie do 11 pod Jodze i Icażem g~ QP a .t . 

l",arl:ć
ą • d duz~al' za ws az~~~ rany jest nacisk w nadziei, że zech- Jerozolimy. wać w rozltJal'ty Ysposo'b~;'u pOi o 

UC ly I Się Q U zla u w PQgrzeIJI9 . '. 

~~:ol:!~~a~ kJ!r: j~~~::ciarz~t~a~~ S lOS U n B ł U o S D o d a r c l e l 6 d a n' s M I· e m ' .~l~~ S~~~~~C::i:tr'd~;:~~C psn artystów, był noszQny n:t z:~kacb .. . ' ..' d.o zd;lszeltJa .mocnego. k~ta, ,zalec.a 
p!'zet całe niemal ' zrzeszone aktol ~Ię wlększenll bryłami ZIemI, rZII-
~ t wo. DemQnstracja ta' . była. zgrzy conemi kotowi na łeb, oszołomić go 
tem,rażącym j przykrym. unormowane · zostaną w drodze bezpośrednich rokowań i ,,:.ten sposób dać wyżłowi sp:so," 

Jan PawłQwski był w sWQinl (l.Z~ 1l0SC do zdecydowanego ataku. 
~je przez pewien okres dyrektorem GDA~.sl\,]:! maja, (P.\.1'. ) -·1 \Yszy .~1 kich zagadnie/I. z przcdsLa rzem generalnym Rzplitęj w Znakomite rady! 
teatru miejskiego w Łodzi. Komisarz generalny Rzplilej wicielami wolnego mia~ta i w Gdańsku, proponuje podjęcie w * 

.. przesłał 12 b. m. senalowi naslę lym celu zgodnie z rozmową możliwie krótkim czasie odnoś· "Glos Robotnika" w swym felje-Dr.lckenar W niełasce pujące pismo: . . wczoraj"lzą międz~' p, wicepre- nych rozmów". tonie rozpatruje pewien szczegół 
. . , ,," Y odpowiedzi na pismo. z d. zydentcm senatu i p. komisa- kontroli dewiz pod kątem humorl,. 

WIEDEN, 12 maja. (TeJ. wł.) 29 kwietnia 1936 r. mam I'a- .. tycznym: 
W nowej dzielnicy '-Berlin'a Ze I szczyt zakomunikować z polecc . "Po długich namysłach rząd 
elendorf i,s!niała aleja, nazwa· nla mego . rządu co Jlaslt:puje: . U fil DO "1- i..~I- odmóml1I-"- "prowadził reglamentację dewiz 
na ,na CZ~8C znaneg? kQn~eną~n l) Rz<!d P?lski b(;d7ic ~ (;al'1l •• U fJ!.liI \P~ ..... i złota. Przeprowadził to, czego so-
!a . Zeppeh?a - Aleją E~kenera. pl,'z)'chylnosclą lraktował lIltefc- [ . . • ej aliści domagali się od szeregu lat. 
Z 'polece~la władz .llltlCro.w· sy 'w. miasta w ramach polsldrj udZiału w rządZIe francuskim Patrjotyczni i kochający ojczyznę 
SklCh aleJa t!l prz~mIano~'ana reglamentacji dewizowej. - PARYŻ, 12,5. !PAT) - Od chwi Iistyc~l1~i wystosowało. listy, za· kapitaliści w ciągu siedmiu lat 1vy 
została obecme na Zeelendorf, ·' W . szczeEólności. ~pra~Ya przy-I ii 1I1,!lIk~enia niedzielnych oorad I praszające partję komunistyczną i pompowali z Banku Polskiego 80U 
damm. działu dewiz na opłacanie iJlllHlI'! rady naczelnej partji socjalist~'czneJ !!;eneralną konfederację pracy do miljonów złota i banknotów. Cze .. 

tu z Gdallska luh przez Gdal'J~k I S. F. 1. O. depo Blum ro~poclął \'lZięcia udziału w rządzie. KOlu,u- kliłem tylko tego, kiedy zaJdamana SlreJ·ki rohotniKó" będzie szczegółowo przestudjo. ' Illzedwstęplle urzygotowania, zwią niści, uprzedzając zaproszenie so- prasa burżuazyjna napisze, że ucz~ 

zatrudnionych przy 
ro~otach publicznych 
Warsz. ko..resp. " Głi:isu Poran. 

lego'" telefonuje: .... 

,y różnych stro.nach kraju wy 

bucllły strejki. robotników, za· 

trudnionych :przy robotac? pn
hliczny«h: Robotnicy domagają 
się p0dwyżki wynagrodzenia 

dziennego przeciętnie ' o 10% , 

Fabryka świec 
spłonęła 

HAGA, 12.5. (PAT) - . ,W.ięlka 
fabryka świec w Gouldzie spłonęła 
niemal doszczętnie. Stra~y wynoszą 
przeszło 2 milj. guldelt(iw. 2 tysią· 
ce robotników utraciło pracę. 

wa.na przez polską komisję de. , \:,me z utworzeniem rządu "Frontu cjalbtów sprecyzowali swe stano IliJ~ lo .. 'vywrotc\\'e E'!emenly". 
wizową. I Ludowt!.go". wiskQ, oświadczając oficjalnie, że Czy .iednak ci ,;pompiarze" sklza 

2) 'Spr:nva opłacania należno -I \V tym celu 81uI11 odbył szere~ ud~ielą popar.i!ia rządowi, ale nie ui zostaną na więzienie? W takim 
ści za towary, dostarczone z w. rozmów z różllemi wybitne mi oso- wejdą do gabllletu. razie mielibyśmy taki obrazek: 
m, Gdańska do Polski przed 2H I histośelami. Prezydjum partji socja- - W więzieniu sp01kaj,;J si~ ei 

panowie z dawniejszą kategorją 
kwietl)ia l'. b., jest w chwili o· . więźniów i nastąpi taka Olniej wię. 

~~~~71 j~{)~;:~~~:~/ ,,~zd~~Clil~Ij~~( Katastrofa koleJ-owa w łowiczu cej rozmowa: 
- Za co wy siedzicie? 

najbal:dziej pr.zycl~fl~lym. 4 wagony zniszczone. - Kilka osób rannych - Za to, że..,dla nas płynąl z Mo-
3) " oto\Yallle ofIcjaJne guIde· skwy strumieit złota, który rozda-

Ila odau' skl'eo pr e et' ldę ar ŁOWICZ, 12.5. (PAT) - Dziś pociągu osobowt'go został poważnie: 
l> ' l>0 Z z ;"Ie w waliśmy w kraJ·u •. na agitacJ·ę. 

k t ł . )Jopołtidniu na. stacji Łowicz wyd,,· uszkodzony. Również uległy zlli-szaws ą zos a o przywrocone \V - _ A. wy 7a co- prz.vszłiście tutaj? 
d · 28 k 'et' l r7.yła się katastrofa koleJ·owa. f;zczenht 4 wagony towarowe i dwa mu . W1 llIa r. ). _ Za to, że strumień złota Ide· 

Prawdopodobnie wskutek złego Ma· wagony pociągu osobowego. Z po-
4) W chwili obecnej nabywa- !;tawienia zwrotnicy pociąg osobo- śród obsługi poeiągów kitka ostJb J'owaJiśmy zagra~cę. 

nie złotego na uiszcząnie opłat \\y, jadący ze Skierniewic wpadł zostało lekko poranionycb. Na 
celnych na. lerenie wolnego mja na stojący na stacji pociąg towaro·. miejsce wypadku przybyła ko.misja, Po wydaniu przez sąd Qkręgow, 
sta nie napotyka . na trudności. wy. Wskutek zderzenia parowóz która bada przyczyny l.atastrofy. w Sosnowcll wytOkIl na Grzeszol-
PozaŁem " zresztą porozumienil! skiego, obrollca skazanego, adw. 
polsko - gdallskie z dnia 8 ierp Hofmokl . Ostl'owsl,i wniósl tele-
nia 1935 1'. było spowodowane AmerYka zegna Toscaniniego graficznie skargę apelacyjną, Pro 
wprowadzeniem przez wolne kurator przy sądzie okręgowym w 

,Rliasto. na swem terylorjum re· Wielki dyrygent zainauguruje byt orkiestry Warszawie, dopątrzywszy się w treś 
glalllentacji dewiz a następnie W Jerozolimie ci skargi obrazy urzędu państwowe 

PrZagład . stry"ho" W guldena, która nadal obowiązu- !!O pociągnął krewkiego mecenasa 
"l u. . NOWY JORK, 11.5. (PAT) - NaJ I otoczyło gmach, uniemożliwiając ~ 

W Gd!illńsku , Je. - . ' do odpowiedzialnoścI karneJ. Uwa· 
~ illawnie,iszy dyrygent świata, Artur wszelki ruch uliczny. . k t 

T 
." • " '. I .Wobec tego, ~e syluacja wy- zamy posunięCIe p. pro. ura ora za 

.\\ ar.~z. koresp. "Głosu · POl an- tworzona przez wprowadzenie Toscanini, pożegnał się w tych I Wielki muzyk ma zamiar wycofac zupełnie słuszne. Rozumiemy, że '1'1 

nego~' telefonuje: . reglamel).tacji dewiz w Polsce, dniach z publicznością nowojor'!ką, I się ze stałego dyrygowania koncer sali sądowej, w ferworze krasol1l6w 
Z Gdallska dono.szą, że władze wymaga rozpatrzenia, tak ze dyrygując po raz ostatni kon· tami ze względu na stan zdrowia. czym adwokat może się uniesć 

'ienatu dokonały w ubiegłym t y- względu na ' obrót towarowy pol- certem filharmonijnej orkiestry sym Weźmie jednak udział w dorocznym I temperamentowi Ale p\'Zy. ol{iellklJ 
~odniLL przeglądq wszystkich ~ko : gdallski i ni.ch po.dróżnycl~ fonicznej. Ostatni ten Jego występ festivalu w Szelburgu oraz na jesie I pocztowe!n, przy nadawanllł ~e?e 

jak l ze względ t . _ .. j" . szy tutaJ to adwol{:\t flQ\"/Olell ~~ l ' t 't' l k t P l 'k' u na 1mpo.r . I był olbrzymią mamfestacJ~ na czes(! Dl będZie dyrygowal pIerwszym \'\ c'z v c' 's l' ę ?e sło,"alll·l. Jez' ell' 
' 4YC 10W na ery orjum wo ne- e SpOI' o s l przez port gdan- . • S I Ca . k ki r'lh ... J . oJ "" 

:0 miasta. Rewi~je te spowodo- ski oraz tranzyt do państw trze- włoskiego mIstrza. a a . rnegle -oncertem or estry I armomJneJ nie przez poczucie taktu, (o pr7.~· 
.valy zaniepokojęnie i różne po- cich, rząd polski uważałhy za Hall była od ,wielu tyg.odni w~. IV J~rozolimie, którą zorgallizowal najmniei iJrzez oszu-ędność. 
głoski :wśród lud~9ści.. p;?~~,~ene:,,: P.ol·u~.z~nie _ , t.v.ch p'rz~dallaj mImo to ly.,,!!ee ludl.j _ Brą.nlsław Huberman. (Ro Do). 

, I 
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Uroczystości żałobne 
• 

ZI 
w pierwszą rocznice ś",·ierc; Marszałka Piłsudsf(iego 

"YezOl'aj, w pierwszą roczni, 
cę zgonu Marszałka Józefa Pił
sudskiego- w dzień żałohy na· 
I·odowe.l _ Łódź przybrała zgo
ła odmieR~e od codziennego 0-
Illicze. panował , 
~ASTRÓJ POWAGI I S,KUPJiE-

NIt\'. 
Nad gmachami ptiblicznemi 

powiewały flagi narodowe, prze 
pasane kI'epą. Na miejskich 
gmachaeh ukazały się czarne ża 
łobne chorągwie. Lampy doko· 
ła pomnika Kościuszki· spowite 
w czerń, rzucały wokoło przy
ćmione światło, wiernie oddają
ce nastrój pogl'ążonej w ialobie 
Łodzi. Przeli każdym domem 
żałobne flagi, na wozach tram' 
wajowych czarne chorągiewki. 
Imponująco wyglądały w swej 
skupionej powadze i żałobie 
frontony gmachów państwo
wych, witryny sklepów i balko
ny. Jeszcze onegdaj przed do
mem przy ulicy piotrkowskie.' 
100 wystawiono na tle dekora
cji żałobneJ popiersie Marszał
ka, przed którem pełnią straż 
honoIWwą kolejarze, strzelcy i 
Junacy hufców PW. z karabi
nami na ramieniu. Przez caly 
(bień przed popiersiem Wodza 
Narodu defilowały tłumy mlesz 
kańców, a każdy przechodzień 
zdejmował nakrycie głowy. -
Wśród udekorowanych fasad 

zwraca uwagę pięknie }1l'zybra
ny fronton katedry. Nash'ój w 
mieście uroczysty i pelen powa 
gi. Wielu mieszka lICów nosi na 
rękawaeh czarne żałobne opas· 
ki, 8 kir ł krepa przypominaJą 
pełne tragizmu dni majowe w 
ubiegłym roku. 

O gO(Izinie 7 rano obudziły 
LM. 

ZAŁOBNE WERBLE 
orkiestr wojskowych. Nabożeń-
5twa odprawione zostały we 
wszystkich ~wiąłyniach wobec 
przedstawicieli władz państwo
wych. 

Po godzinie 9 ze wszystkich 

NABOZEŃSTWO, 
które celebrował ks. biSkup Ja
siiiski. W nabożeństwie wzięli 
udział przedstawiciele władz z 
wojewodą Hanke - Nowakiem, 
dowódcą X dywizji płk. Din
dorf - Ankowiczem i prez. Głaz 
kiem na czele. 

NabożeJlsłwo skończyło się o 
godzinie 11. Przedstawiciele 
władz i duchowieństwa ndalł 
się przed Katedrę. Z trybuny 
ustawione.i przed Katedrą przy
Jęła została defilada. Wśród o
becnych widzieliśmy pp. wice
wojewodę Potockiego, senatora 
Alga.fera, posłów Wadowskiego, 
Wymysłowskiego i Mincberga, 
pl'zedstawicieli placówek konsu 
larnych, wicepl'ezydenła Ko
złowskiego, generałów Mała
cbowskiego iMaciszewskiego, 
przedstawicieli sądownictwa, 
prokuratury, polic.ii, władz 
miejskich, członków rady przy
boczneJ i in. 

O godzinie 11.30 l'Ozpoczęła 
się DEFILADA, 
ktÓl'ą ])l'zY.imował p. wojewoda 
ol'az płk. Djndorf - Allkowicz, 
zastępca dowódcy O. K. l\T -
gen. Langnera (który wY.iechał 
na uroczystości do Wilna). Na 
trybunie zajął I'ówllieź miejsce 
ks. biskup .Jasiński. l 
w~ takt wel'bli pl'zemaszel'o

wały przed Irybuną oddziały 
garnizonu łódzkiego. Sło.iąca w 
)lobliżu orkiestra nic gl'ala. tyl
ko dobosze uderzali w bębny.
Na czele oddziałów tym razem 
nie widzeliśmy sztandarów puł· · 
kowych, kłóI'e zazwyczaJ towa
rzyszą defiladom. Delegacje puł 

I 
hl si~ o godzinie 12 " południc. 

N ajbal'dzie.i podnioshl cz~śtią 
wczOl'u.iszego obchodu była 

::k\UNUTOW A CISZA. 
Puuktualnie o godzillit' 13 nR 

Sy~l.~lf Jlodan~' !-,1"I;t'Z rad.io z 
Wilna" a zwiastujący akt Złoż('
nia S't'l'ca ~Im'szałka do !!I'obow 
cn .)ego Matki na ('ment;;I'zu na 
Hossic, w Łodzi zabuczał~' wszy 
~lki{' sył't'n~', jcdnocześnil' J'oz
legl~' ,i~ dzwony koś('i('llle I 
p!'Zeeiągł)" ~wizd kilk lHJzit'sit:
tiu lokolJloł \'w. \\1 st'lwndl' za
mlul I'UC), ,~, lIIieśeic. PI'zet'hod 
uie 'sl'au(ili ,iali wl'~-('i w mit',jscu, 
z odkl'yfl'lni ~ł()Wallli, zah'zylwł 
ł~' sit: wsz<,Jkif' po.iazth . woJsko 
wi i puH(·.hmci słanełi 
Ludność Łudzi 7.łą(,lj'ła sit;' w 

ni(,lil~· m iwłdżi(' dlR H'. lf !Z.1 \'a
: ,·odu. :\'llstąuiły h'z~' n ·!!'i w~' kł(' 

- -i w dzic.i~!dl ł.-odzi minut~' ... -
'I )'liasło ZaUHlI'!n. w }H'wat1zc i 

Pan wojewoda Haukc - :\ol'""k, ks. bi,kup Jasjt1·~ki i pik. DiJldu·rr·_\J1k o\\lrr sfUlłlicilill ... 'Ii.żna In f{: l!o.il'ZCĆ 
na trybunie \Y czasie defilady. l'l.Idzi, kt{H'z~r . stall{~!i 1,, 11' I'lIC!1 0-

k · . I . ł . d' k · l"" Jd' ł t I 11110 JW słOUlluH'b wO:t.OW h'am-ow pl'zewlOz y JC 10WICJl1 O lonna, .l. "., O( Zła y s I'ze - ,,' " I ,' . lk .'.' • 
'V'I W f' ," ł'·" h II' .. I <i' l " a .lO\\) C), Il.ł 10;1 0( . 1\ .!( Zhl1l. -

linfa: s~yscy 'I? ~cełrob" le I c~.' !al CeJ ze, •. ~ el C~) ('~ . . ~~Jo- , . 'it'l'zadkn Imlzj(' kh.b,H lIa uli-
PO( o ICel'OWIC nosI I za o ne o- mSCI, rezel'WISCI. zwu,zCI. ,l. 0- ł l .. . /1' 1 
naskl na rf'kawach. Po wojsku chotników tl'~lmwa jaJ'z(' sb'aż : l·~.C 1, o: ma" Ja,lat· 111'1. : .\ y. -:
.. • ..: .. ' " ' • .. " J'('sZCJe SY''1Hłłv S\Tt n UHlIJ-
przemaszerowała pohqa l)Jesz:1 o~Ulowa Itp. DefIlada zakollcz~t I kł '!' t· ·... '.;. -, . 

• , _____ ~'... l3S (I Jl I)W[',)(' h H (0(, nOJ'-

KREM i PUDER 

HO·~AD 
ta"'łerajqce RAD (rodium) I TOR (Ihorium), 

w g prze p D·ra Allr CURIE r 
pos,odajq n'ezwykłq moc 
voiększoroia I odmładzen,a cery 

Sle SECOR. PARIS 

• m a llll:' l!o żyda. 

~n.;~;:mImm Z.!!odlli(' Z ż~-(,zl'ilL"!l /. IImih'-
!u OdHJdll i Rm'znin .; mit'l'ci 
'Iał'~zatKa wl'zm'ai \I ~ :,::rM'Y 1I
I'z~dnicy instytucji fmlisłwo
wyd}! Illh'J~ki<'h (H' Wf. '''11:1 I' ZI1 e_ 
CZ/'S ('l 1)J'~' wai,,~'('h h~ ii p,'z('il 
pałudniem zwolnicni '7. prac~' 
dla wzi t'lia IHILiału w Ul o('z~'

.stościaf'b. "\\T szkołach P'I nahn 
żellstn-: ( odb:rł~' sit, n ..... ,l:;·zno~ 
ciowe akJulcm.it' , 

Wieczorna manifesta'ia na I a 
OgniSka i werble ... Salw, armatnie ... Odczytanie w,jatków 

z Dism Marszałka. •• Wieczorn, aDel wojska 
sh'on miasta przemaszerowały Puuktem kullllhl~~y~n~'m ' mi, oraz git'l.audami, llmieszczo-I ~"szY~c~' obnażyli. gl?wy~ od- * 
w kieruuku katedry oddziały wczorajszy('h. uroczysto~cl zaJoh I no . orła styh;zo,~anego.' bardzo I da.ląc D1cm~' hołd CIClllOm Mai'· Oddzhłł- 1lI11lulu/'owy: związku 
wojska, 110Iicji: straży, przyspo- nych w ŁodzI była WleCZOl'lla IduzYCh l'ozmlal'OW, zas przed ()I' szałka. 7.;\'dów - uczestnikó" r walk o nie-
sobienia wojskowego. organiza zbiórka (Jrzedstawicieli władz" łem - popiersie Marszałka Pił- Wojsko, I'ozmit'szezollc po podlc~łość Polski zacjągnął war 
cji społccznych. szkół itp. z or- wojska, organizacji społecznych I sudskicgo. Po obu stronach de-I wsz~'stkich stronach placu, slu'(' I~ hOIlOl'ową podczas Ul'OCZYStc
kiestrami i sztandarami. W gór i całego społcczeństwa łódzkic· 1 kOl'acji żałobnej stały wysoki .. I' zcnlowało brOll, tl'\vaj:~c pl'zez go Ilabożellsłwa za spokój du 
ne.i cz~ści ulicy Pioh'kowskiej go na placu generała H~ner~ cC- I Il~aszty, .zakończone krz3:żami l:' J?inut w !e.! p~zycji. no.zl.e~ło szy Mal'szałka \\" sYllagodze, 
wstrzymany został ruch tram- lem oddania hołdu WielkIemu Plel'wS'Le.l Brygady, na ktorych su~ ,1ednoczesl1le załobnc blCH' W pl'Z)' ul. Wolbol'skiej. 
wa.iowy i kołowy. "7 słronf' Ku Zmarleulll w rocznicę godziny powiewały czarne flagi. \Vel'ble. W godzinach I)OI)ołudniowych 
tedry walił różnobarwny tłum. jego zgODU. Kilka l1lilł~t po ósmcj na plac Po ' chwili I'ozpalollo na plat'u w I~ka~u. związku,. ])l'zy ulicy 
Lecz mimo t:ysi~cznych rzesz Już od godziny 19-c.i w sh'on~ Hallel'a zaczęły mlpływać nic , 3 wielkie ogniska. GdaDs~{l~.l ?dbyła SIę Ul'OCZYSt~ 
łodzian, było cicho. poważnie, 1)lacu Hallera zaczęły przeciągać zmiel'zone· tłUni~', oczekujące w Rozległy się następnie akadcll1ja za!obna. ~o ak?demJI 
łll'oczyście... oddziały wojska, związków b. p.owadze i skupieniu l'OZpoczę-j HONOnOWE SALWY y\.RM -\.'1' lufol'mował Się pocbod, kt?I'Y wy 

Kilka minut przed godzin'l wojskowycb, policji, straży i cia łll'oczystości. NIE. ~'~szył, ~a pl. H~nel'a, gdzlc PI'ZY 
10 Plac Katedl'alny był szczel- d l -' . o 't h org-a . WI'elolysl'''czlla 111asa Iu{lzk'ł I Jął udZiał w ogolllych U1'oczysto 
nie wypełnion~'. Dokoła kate e egacje naJr zmal szyc - . O ~o~lz. 20.30 l)l'zyb~'ł~r ~"ła.dzc trwała w mIlczeniu i bezl'u~h;l ściach. 
dl'y ustawiły się oddziały gal'ni- nizacji społecznych ze· szłanda- z wOjewo~ą ,H~uke - NQwaklem . ... * 
ZOllU łódzkiego, P. W., harce- rami. i płk Dindorf-~nkowiczem na przez kIlkanascJc mmut. W l I t • 

Plac Hallera . pl'zedstawiał so- ' .. '. . . Pl'zecią"ły i pl'ZejulU iący płacz cen l'a nem s owal'zyszCllllt 
l'zy, straży, poJicji iłlJ· Na(l 1110- czełe, pJ'ze(JstawlcJele placowek "ł" ł kupców i pI'zemysłowców woj 
.. zem odbytych głów powiewa- bą niczwykły widok. Dokoła 0)- konsularnych ,,; Łodzi i ł. d.; ktÓ! syr~n, ~,'~;al' ll~ .zgl'oma( zo- łódzkie<io (Pioh'kowska 10) oa: 
ty sztandary. okl'yte kirem. - brzymicgo 111acn ustawiły się re ustawiły się - naprzeeiw dcko- llYOC I wdle. I.C :~az.el1l~. . była si: żałobna akademja po
Wreszcie nad.ietbały auta (ły- kwadratem oddziały wO.iska gar racji żałobnej. ZWl'acala uwall:ę! d go ZlUl~'kł -cJ, g~ Y syreni' j święcona • uczczeniu pa~ięcł 
gnitarzy pallstwowych i woj- nizonu łódzkiego, sh'aż ogniowa ob~cność wetel'3ua . powstan'ia l ł zwony za:m . y, na ~ne z:s a - ~[al'szałka Piłsudskiego 
skowych. Tuż za niemi samo- i oddziały policji. Wewn«:łrzn~' 1863 roku,· dht kłóI'cgo ustawio- Ył z melga ono,,:, t~~zsla?yc IMPO ~kademję zakończon~ odczy
('body przedstawicieli ł>łacówek pierścień stanowiły oddziały i no Sl}ecjalny fotel, oraz oddzia- c~ Yłkl1l Ip) ?łCUdwkY:1ą I z t~I~~I . al: ta~iem wyjatków z pism Mar-
konsularnych. hufce P. W. i W. F., najl'ozmait- lu'b. legjonisłów, żołnierzy I bry sza a .1 su s lego, I a lIJące szalka .. 

Pl'ZCZ szpaler polic.ii, sh'aży i sze organizacje ze sztandarami, gady ze sztandal'em. o o~owlązk~ch obywatela, ~a: iiiiiii .. · _________ _ 
Junaków P. 'V. wkroczyli do hal'cel'stwo i młodzież szkolna. ! Przed popiCI'siem Mal's~ałk:l (!~l1Iach ~o.J~ka. przyszłoscJ 
świątyni dygnital'ze. - Przed Ro~ległe pole k~radratu było zaciągnęli wal'tę honol'ową oH- JlzeczYllospohteJ. 
~łównyJl1 ołtarzem ustawiony praWIe puste. TYSiączne rzesze cerowie garnizonu. Fragmenty te, wygłoszone na 

"Gazeta Polska" 
dezawuuje rząd był wysoki symboliczny kata- publiczności zajęły m.iejsce po: W GODZINĘ ŚMIEUCI. tle nieustannego warkotu wel'-

faJk, pokryły kirem. Po obu za. kw~dl'ałem, ~am.kl1Iętym wOJ Punktualnie o godz. 20.45 (go bU żałobnych wywarły olbl'zy- "Gazeta Polska" .cytuje glosy 
sh'onach ustawiono w)'sokie, sklcm] delegac.Janu. dzina śmierci Marszałka) ~ahu- mic wrażenie. I,rasy o ustąpieniu p. Adama Koca 
M'ebrue świeczniki. Przy kata- .Na środku Placu H.allera usta· czaly powłól'nie syreny fabrycz- Po odczytaniu wyjątków z i w związku z urzędowym kon1luu
falku )Jełnili straż honorową WłOna została wspalllała, olbrzy nc i kolejo'we oraz dzwony ko- pism Marszałka, ol'kiesh'~r ,,"o.i- I katem, że płk. r<:oc ustąpił z 110-

członkowie związku b. leg.ionis· mia <lekol'ac.ia, specjalnie oświe ścielne.' skowc O(łcgl'aly hymn nal'odo wodu zlego stanu zdrowia pisze: 
łów Ol'az żołnierz(' garnizonu tlolla .sił~y~ni refle~tol'allli. Na Na olbl'zyniim placu, wypcl- wy, poczcm odbył si~ wieczorn~· I "Jak się dowiadu,iemy, wlado
łódzkiego. . tlc wlelkl~.l czarnej 'płaszczyzny niOJlym 1)J'zez tysiączn(' l'zeSZe apel wojska. 1 ll10ŚĆ o złym stanie zd1'owia prezesa 

O gOfłziuic 1 O I'ozpocz~lo sit: pl'zybl'anf'J barwami nal'odow('-: mieszkańeów, . zapanowała Ul'oczystości na (lI. HallcI'll I A.dama Koca, na szczęście, nie od, 
j . MARTW.o\.CISZA. zostały zakończonc o godz. 22. powiada f1.eczywistości". 

Tylko dwa występy 
Inakomftego argentyńskiego zespolu z królem tanga 

EDUAIłDO BlANCO 
W programie: Orkiestra, Jar;z, Taniec, Śpiew. 15 'osób ze::; polu 

Bilety w cenie od 1.- zł. do 6. - lł. sprzcd~je ka"l Filh~rmonji. 
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Władysław Orkan 

Rubin ChęCi ós Mi z Łodzi 
W yjmujelllY z cennej książki 

zllfllleg-o pisarza Wladysława 
Orkan;\, p. t. "Drogł Czwarta
kólV i inne wspomnienia", po· 
niższy obrazek: 

Przechodziliśmy z komendantem 
bataljonu uzupełniającego przez 
rynek w miasteczku R. W dniu 
tym odbywał sit: targ na rynku. 
Koło straganów, na których żydzi 
porozkładali swoje niewielkie bo
gactwa, kupiły się gromadki bie
doty miejskiej, chłopów i bab z oko 
licy, przynęcane nawoływaniem 
kramarzy. Stały też kupy przemiell 
ue na rynku, wzdłuż chodnik.ów, 
omawiają:ce różnorakie swoje in
teresy. 

Przez jedną z gromad skupionych 
w pobliżu przedarł się ku nam wy
rostek żydowski. 

- Przepraszam -- zwrócił się 

do komendanta, zdejmując czapkę· 
jarmułkę. - Powiedzieli mi, CQ 

pan J~st komendant od legjony. 
,- Czego chcesz? 
- Ja chcę wstąpić do legjony •... 
W chałacie długim, szczupły, o 

zapadł~/ch piersiach, szyi przygię· 
tej i o bladej twarzy, czynił wraże · 
nie mizerne, zaiste śmieszne wobel1 
wyrażonej chęci. Oczy duże, ak.sa 
mitne, czarne, uderzały natomias1 
&i1ą postanowienia. 

.- Skądżeś ty? - pyta komen· 
dant. 

- Z miasta Lodzi. 

l3.V - "GŁOS PORANNYli 
....., 1936. 

NiezwJkla 'era wekslowa 
Szaika oszuliów sfalszowała dwa kwilU 

" domu bankowgm J. Hirszb~rea 
. Ciekawą aferę wykryto w Ło I więc do urzędnika WYPiSUjące., zł. 44 przerobiono na zł. 444. 
dzi, ofiarą której miał paść go kwity, celem sprawdzenia Niewątpliwie była to spraw
dom bankowy Józefa Hirszber· sumy. 'Yówezas osobnik nagle ka obu mężczyzn. Drugi oszust 
ga (Piotrkowska 24). TyJl,_o I rzucił się do ucieczki, a w chwi zaopatrzony był również bez 
dzięki czujności kasjera tego do lę później poszed~ w jego ślad~y wątpienia w sfałszowany kwit, 
mu bankowego, zamierzone stojący za nim w kolejce drugi a widząc towarzysza uciekają
oszustwo zostało w porę uda· mężczyzna. Nim zdołano się zor cego sam rzucił się też do ucie-

remnione, jentować w sytuacji obaj zbie · czkj. 
przytem sami oszuści ponieśli gIL 'V międzyczasie stwierdzo· O udaren1llionem oszustwie 
'Itratę materjalną· no, iż przedstawiony do wypła· powiadomiono policję i III bry-

'''edle zebranych przez nas ty gadę wydziału śledczego, k lórej 
szcz~gół~w tło tej ~pra,vy przed kwit został sfałszowany. Sumę wywiadowcy roztoczyli obser-
'Itawla SIę następuJąco: wację nad domem bankowym 

'" dniach 7, 8 i 19 b. m. do Hirszberga. Oczekh\'ano bo-
domu bankowego Hirszberga wiem zgłoszenia się kogoś po 
zgłosiły się cztery osoby, które wpłaconą równowartość pozo-
oddały na inkaso cztery weksle. Jest tylko jedna stałych dwu weksli, przynaj-

Na każdym z weksli figurowała Shl'rleu TemDle mniej w kwotach rzeczywis-
kwota zł. 44, a termin płatnoś. tych. Nie ulegało wątpliwości, 
ci opiev .. ał na 10 i 11 maja r. b. że weksle zostały zapłacone 
Weksle zostały w terminie wy· przez członków paczki, która 

kupione. opracowała ten plan działania. 
W ubiegły poniedziałek w po 

łudnie zgłosiło się do domu ban 
kowego dwu osobników, któ 
rzy przedstawili pokwitowania 
z oddania weksli na inkaso. t
Wydano im kwity do kasy. Kwi 
ty opiewały na wpłacone sumy 
weksli, t. j. po 44 zł. 

I rzeczywiście wczoraj przed 
południem 

zgłosił si«: do domu bankowego 
Hirszberga jakiś młodzieniec, 
lat około 22. Przedstawił on po 
kwitowania z tytułu oddania nn 
inkaso dwu weksli po zł. 44. -

........................ 
Magistrat wysIał 

5 tys. zł. prof, Twar
dowskiemu 

Donosiliśmy w swoim czasie, 
że tegoroczny laureat nagrody 
naukowej m. Łodzi, prof. Kazi
mierz Twardowski, nie będzie 
mógł ze względu na zły stan swe 
go zdrowia, przyjechać do Ło
dzi po odbiór nagrody. 

Z tego względu magistrat po 
stanowił nagrodę przesłać prof. 
Twardowskiemu do Lwowa. 

'V dniu wczorajszym zarząd 
miejski wysłał do Lwowa na a
dres prof. Twardowskiego kwo
tę 5.000 zł., stanowiącą nagrodę. 

Okupacja 
w firmie 8abiacki 

\Yczoraj rano wybuchł strejk 
okupacyjny w fabryce wyrohów 
jedwabnych firmy Edward Ba · 
biacki i S-ka, przy ulicy Karo
lew kiej 62. 

- A jakżeś się tu dostał? 
-- Ja l"yszedłem z miasta Lod1.i 

Obaj mężczyźni stanęli w ko· 
lejce przed kasą. Gdy pierwszy 
znalazł się przed okienkiem i 
wręczył kwit kasjerowi Berko· 
wi Skórkowskienul (Kilil'lskie· 
go 7), ten ostatni powziął pew

Urzędnik wydał kwit do kasy. 
Młodzieniec przedstawił następ 
nie w kasie oba kwity, już jed· 
nak nie sfałszowane. ,,, tym Robotnicy porzucili prac!!, 
momencie wywiadowcy al'es·zto protestując przeciwko zwolnie
wali mIodzielIca. Podal się on nin jednego z rohotników. 
początkowo za niejakiego Wi 

i zaszedłem do miasta Piotrkowa .• 
Bo powiedzieli 1:-,;. co tam są legio , 
r.y. Tak ja się tam zgłosił ..• 

ne podejrzenie 
[{wit bowiem opiewał na 444 

złole, 

tylko jeden 

lłOIOwłOsU BrldąC 
przytem jedna z czwórek była słodka 

- A lekarz w Piotrkowie badaJ 
cię? 

- Nu, nu mnie widzioł. 
...... I cÓŻ ci powiedział? 
- Nu, un się tylko ~miał. 
Roześmiał się ł komendant. 

wypisana nieco odmiennym 
charakterem pisma od pozosta· 
łych. Sk6rkowski zwr6cił się 

- Ba! pewnie. A Jakżeś tu trafił? 
- Powiedzieli mi, co tu do le. Komendant przyjrzał mu się uwaź 

gJonów przyjmują. Tak Ja wysze- ulej. . 
dlem z miasta Piotrkowa... - Jak ty się nazywasz? 

_ Przecież ty, chłopcze, sil nie - Rubln Chęctńskl, z miasta Lo-
masz! - przerwał mu komendant. IdzI.. . 
_ Przypatrz-że się, jak ty wyglą' - Któz cię do legjonów naI<10Ilił? 
dasz! Któryżby clę lekarz uznał za - Panie komendancie. Mnie nikt 
zdolnego do służby wojskowej? Do nie nakłonił. Ja sam się nakło.· 
wojska trzeba siły. No ł Jakiej ta- lem. Ja czy tom pisma, gazety. To 
kiej postawy! (Mówił to kapitan, Jak ja czy tom, to sobie potem mysIę 
dziś podpułkownik Galica). Chęć \lad tern, co tam stoi. To w Jednej 
8ama nie wystarczy, choć to cbwa· gazecie stało o legjony - i na koń· 
lebna rzecz... cu przyszedłem na to, co uni mają 

- Panię komendancie! Ja mani recht. Tak ja wyszedłem z miasta 
siły! Ja się chcę bić! Ja chcę Iść Łodzi i przyszedłem do miasta Piotr 
prosto na linję! kowa ... 
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Trze(h Muszkielerów 
Powieść w ilustracjach wg. Aleksandra Dumasa 

83. TANIEC. I sam nie wiedział. Chciał nawet 
Król spojrzał na kardynała , zapylać, co to wszystko znaczy, 

,przenikliwym wzrokiem, jakby ',ale w tej samej chwili rozległy 
~ ........ .- ......... 0 ..... ~·ki zgromadzonego tlu-

Shirlev Temgle 
roxkoszny 

ZłOIOWłOSD BrzdąC 
słońce, radość i pogoda 

Shirlev Tempie 
piosenka, taniec, śmiech 

ZłotOwłOSI BrzdąC 
Wkrótce 
w kinie 

"CASINO" 

mu. Szmer zdziwienia i uwiel
bienia przeszedł przez salę na 
widok królowej, która właśnie 

wchodziła. 

Ubrana była w perłowego ko 
loru kostjum myśliwski. Suknia 
z ciężkiego atłasu przetykana 
była niebieskiemi nitkami. Na 
małej kształtnej główce nosila 
niewielki filcowy kapelusik z 
dużem niebieskiem piórem. Na 
lewem ramieniu połyskiwała 

brylantowa zapinka. 
\ Król dał znak orkiestrze. Roz 
poczęły się tańce. 

W pierwszej parze tańczył 

król z królową. Ilekroć zginała 

się przed nim w ukłonie, starał 

się policzyć ik>ść brylantów w 

zapince, w żaden sposób jednak 
podczas tailCa nie mógł tego do 
konać. 

84. KAPITULACJA KARDY
NALA. 

Dlatego też zaraz po skończo 
nym taI1cu król zbliżył się do 
swej małżonki. 

- Chciałem podziękować wa· 
szej wysokości za spełnienie mo 
jej prośby, ale czy przypadkiem 
nie zginQł~' dwa kamienie z za· 
pinki? Bo chciałem, te brakują · 

ce kamienie waszej wysokości 

dawskiego, potem zaś twierdził. Powiadomiony o wynikłym 
że nazwisko jego brzmi inaczej zatargu inspektorat pracy. pod 
i że kwity inkasowe znalazł na jął interwencję. 

ulicy. Młodzieńca aresztowa nOI 
i osadzono w więzieniu do dy- Dzień Natki" 
spozycji władz. Nazwisko jego " 
ze względu na toczące się śledz· 24 maja r. b. 
two trzymane jest narazie w ta W ~ I 't h l •• t 
jemnicy. b h :J

d
, l'all~ wal' ea ~go sWla a 

o c o zona Jest coroczl11e uroczy-
Cha~ak~erystyczt;em jest, iż Istość. rOllzil1n~, jak.l iest "Dden 

OSZUŚCI metylko me Matlu". Jest to hołd, złożony przez 

nie zyskali, lecz jeszcze 'stracili 
176 zł., 

młodzież i społeczeństwo dorosł~ 
- matce. Uroczy~toś.~ ta przeszła 
do Europy z Ameryki Północnej. 

t. ]. rownowartość zapłaconych Oto mianowicie w 1910 roku pan 
czterech weksli po · 44 zł. na Jarwis, kierując się gorąeą mi· 

Dodać jes7.cze należy, że w 
ubiegłym roku dom bankowy 
J. Hirszberga padł ofiarą po· 
dobnego oszustwa. "r ówczas 
sprawcy zdołali oszukać banI> 
na 500 zł. 

ł(lścią do swojej matki - zainicjo 
wala pierwszy publiczny hołd od· 
liany wszystkim matkom - w 
Chicago. 

W bieżącym roku "Dziel1 ?;'jatk~ 
obcbodzony będzie w całej Polsce ' 
dnia 24 ma,ja, w niedzielę. 

sprezentować. I łem zrobić królowej prezent z 
-- Jeszcze dwa? - zawolała , tych dwuch kamieni. Ponieważ 

królowa - to doskonale, będę jednak nie miałem odwagi wrę
więc miała czternaście! czy.ć tego osobiście, musiałem 

Król po. raz drugi przeliczył użyć małego wybiegu . 
kamienie w zapince i stwierdzi w 
szy, że są w komplecie, zapytał 
kardynała surowym tonem: 

- 'YV asza eminencjo, co to ma 
znaczyć? 

- Nic innego - odpowie
dział kardynał znajsłodszym 

uśmiechem - j" k \0, że chcia-

- Jestem waszej eminencjI 
bardzo wdzięczna - powiedzia 
ła z· uśmiechem królowa i po
myślała, że te dwa kamienie 
kosztują kardynała znacznie 
więcej, niż pierwsze dwanaście 
króla. 
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DYżURY APTEK. - ~Tocy dzi
- i(;jsz.~.i dyżurują następujące ~ptc
ki: Sadowska - Dancerowa (Zgier
··1;:1 ::J7~; W. GrlJszkolYski (11 Li~to 
p:ILla 15); T. Kadia (Pilsudskiego 
:ił), R. Rembieliu5ki (Andrz~ja 28); 
" ('h;tdzyi\~k:, (Piotrkow~kIt 165); 
E. ~rillel' (Piotrkowska 40'; G. An
t 'mipw ie"~ (p<I bjanicka 56). 

POBÓR ROCZNIKA 1915.-Dziś 
przed korni ją poborową nr. 1 (Pip,-
1[L('kie:.;o 18) winni się stawić pobo
rowi l'pcznika 1915 o nazwiskach, 
rozpoczynających się od liter L, M, 
zamieszkali na terenie HI komisa
rjatu policji. 

Przed komisją poborową nr. 2 
(piotrkowska 157) poborowi 
rocznika 1915 o nazwiskach na li· 
tE'ry Jf, N, 0, P, z terenu IV komi
~:ujatu policji. 

Wymordowanie 
calej rodziny 

Wstrząsający proces 
w Radomiu 

Trybuna Czqtelników 

Dom prz, ul. Piłsudskiego 19 
Samobójstwa w Polsce 
2612 wypadków śmier· 
telnych w zeszłym reku 

z ogólnej liczby 2.612 śmier
telnych zamachów samobój
czych w Polsce w r. ub. przy
pada na województwa central· 
ne 1.093 zgonów skutkiem sa· 
mobójstw ,na południowe 625. 
na zachodnie 511, oraz na wo
jewództwa wschodnie 383 zgo
ny. 

Jeśli idzie o wiek samobóJ
ców, to największa 1iczba 
śmiertaInych zamachów przy
pada na osoby w wieku od 25 
do 29 lat, mianowicie 472 zgo· 
n)". Następnie pozbawiło się ży 
cia 410 osób w wieku od 20 do 
24 lat. :325 w wieku od 30 do 
34 lat, poczenl na osoby star
sze przypada coraz mniej samo 
bójsLw z wynikiem śmiertel· 
nym. W wieku od 10 do 14 lat 
popełniło samobójstwa 7. wyni 
kiem śmiertelnym 11 osól1, od 
15 do 19 Jat - 124 osoby. 

PrzeciGtnie na 100.000' mie
szJ,allców liczba zgonów "ikut
Idem samobójstw wynosiła w 
roku ubiegłym 1.7. Największa 
stosunkowo liczba śmiertel
nych zamachów samobójczych 
prz~'pada na wojewódzlwa za
chodn ie, mianowicie 19,8 zgo
nów. na 100.000 mieszklu"lców. 

Popularyzacja 
radiofonii 

W sobotę, dnia 16 b. m_ odbędzie 
się w radoms'im sądzie okręgo
wym sprawa 19-1etniego Kazimierza 
Madajego i 2O-letniego Jana Pienia
cego ze wsi W()la Kl1raszowa (12 
klm. od Przysuchy), których 'o
ciągnięto do odpowiedzialności kar 
nej za współudział w morderstwie 
dokonanem na rodzinie Florenca 
z tejże wsi. 

Olhrz~'l1li rozwl'j radiofonji rot. 
skiPj "" oslatnich lalach nit' jcst dzip 

~ I ł~l:li~ll' .. ~~[LIII~m~I~[ @I lem przypadku. lecz rewllatplll wzmo 
FlorellC był jedynym żydowskim ";........ iXti:' d/~~? ch'.:: ~~A. ",Jw, s_o :_lrJhcnn'.-~·.",<brt, .... Wil~I' M żonych "T.,ilkuw wszntkich CI.'·1ll1i-mieszkańcem wioski, gdzie od 15 , II .. • ~d.v;;:;-~<~ A~ ~,. 1"-"~ -::'O- . ..",---~ _ . __ , ___ ~. ku,,~. kt(lI'~'1ll zależy lI'a rozpo"';'!('ch-

lat miał sklepik spożywczy. Mor. I Jl iCJl 111 radja ,,"';ród naj<lt'r .,,·(·h 
warstw na'Z(':;:o ~pol('('zellstwH. :\;,'ma 

derstwo popełniono w nocy z 30 Je w Iym kierunku zasługi położyła 
l1a 31 grudnia r. ub_ Na miejscu dzialalność wielkich firm rnujowych, 
zamordowano zonę Florenca 3S-let M .,. , , · .. dl · d' które przez stałC' ulepszani(' ~prz~lll 
nią Mirjam, zaś dwoje dzieci Floren OZ Iwose emigraCJI , a z, OW radjowcgo i przyslo'So\yanie jego cen." 121 . M k i 10 l M do obecnych warunków gospodHr-
ców, .. etma at a . etnl o· c7.yeh przycz~' nily si~ do oIJlldzenia 7:1 

tel zmarli z ran w szpitalu. Tn;~- illlerp,OWflnia (II" radja wśród Iych 

cie dziecko Florenców, 6-letnł Izra· ł:O.-J,-'-jg rozbudo,,'u,<P.a B.-IO-BI-dz· an f "rcr IlIdności . kit'"·,, dotad nie mo:;:h 
el przebywa w szpitalu waraza..,· " ,...... ~ l korzy;~I~ć z dohrodzil'jstw lego nHj<"1I 
f.kim ł naskutek oranienia mózgu . . d?wnlcJ,>zq:(O "'yna lnzku na zych \"Za 

zdradza oznak' c:O ob 'sło ej \ Rada komIsarzy ludowych \ nego. r.ał~· 'i'T ! :eg p'zeds l'- \l.a'iI(~PCa kOI11I'-oarza ludowego ~()w:... .. . ,. 
, I r y um~ w. unji sowieckiej zatwierdziła na biorstw przemysłowych. dla dla handlu, znany ling\\'i~l3 \.\ ,rod Ir.l kat,·gor.ll. ]1rz.<,<]),,:ul'.'r"'\· 
N . t 141 'Z l' . .. ' . . . " . ' . prZCI1l\ ,lo\YY~h \n'JllleUlC 1I:llcz \' \\' 

aJs arszy syn, • etnl anwe, swem ostatmem posledzenLU I których budynki i insLalacje ~ą Halmstoc1" blbl.logra I RublU picr"<zvlII ··r z~d7.i(' · Pol~kie zakiad\' 
ma urwaną rękę· plan rozbudowy żydowskiego IjuŻ gotowe, rozpocznie w tych I stein i szereg techników ~U:. Philips "S .. \. \\' \Yarsza,,·ie. Firma ta 

J k .• t' r t 'd' b' obszaru autonomicznego Biro - dniach swą produkcje. Poza- przygotowania osiedli dla ma- produkllje ('ałkowici,' ". kraju odbior 
a lUZ z eJ 18 y WI ae, z lor? Bidżanu w roku 1936 i przy- t T ' . <1 I' .' .(1 • • k jąc"cb przybYć z Bialoru~i ż". niki. którc dzip.ki ""'ym wysokim za-

we morderstwo odznaczało SIę ł . em " Clc1r,U )!eząccl:I0 ro II po I' .' ... . letolll tceh"icZII\'m i akll ·tycznym cie 
tlzczególnelll bestjalstwem. Pozatem z?a. a ze ~karbt~ pallstwa na wslać. ~lają nowe wielkie. dow. IS1:ą ,ie: wielkien; II znanicm: \V -odhi~r 
całe wnętrze mieszkania i towary blezący rok budzet w.wysoko- przedsH~bJvlstwa przemysłowe I K . l' 'l' l J'om ' ,fU I'i'l' Il1ku ('h Iych Z3~'o~o\Yalle \a \Ysz~'slkle 
, tł' D' - ści 76.036,798 rubli. Z sumy i "órniczc z pomocą finansową l a. pO~le~ l;CI,11 '. z~. . ?:, na.inow,>ze zdo"~'('z(, tpchniki . 
zos ay ZUJszczone. o mleszkama te,' przeszło 50 mI' l 'o 10' -b h El J t . b' łorusl w ~JJIIsku. plze"odl1lcz~ Krokiem Jl"lllrzód w kierunku uelo-
V on ba d d · k ml ł' . J I W I . rządu. < e, rowl11a ma YC Ck' l 'k' ł ..' . . \ rzuc o r zo uzo a en J l . t . t " cv zuz a lew za '-Olnum 0\\ a , sl" pnlelll:\ dobrego odblorlllka S1t'ro, 
wyrwano kłody u ogrodzenia. Oj- p~ze:naczonyc) Jes na 1~'~CS y dopro,~~dz~l1~ do .. pr?dl~kC~i ż~ naskutek szeregu przycz~' Jl ki;ll. rZC~l.Om llldnośc i było wp!'?wa. 
ciec wymordowanej rodziny, Hersl! ?.Je_ l:>ospodarskl~, 19,5 9IDII.J. rb . ?,OOO .l,do,,,~tow. PIZcwld~lana osicdlanie sit' za ttralliczł1ych ż~. dl?nle ,,~·~ t.(, ~llll ratalnego .Ph l."!)sa 
Plorenc któ b' ł b .Jako długotermmowy kredyt lest rowmez rozhudowa llllastl'l d' , B'. " B'!'>l' . .' "ktor.,' ulllol.llW"l spłat.: nalczno ('I w 

, ry wy leg ocznem dla zarządu i 65 milI' rb I'al'o o'. ) '1' . ł' . J" ow" IlO - ,H zaUle 10zlloCZ' ratael· lllir,i('czJlych. prz\·"tosowa' 
Ivej's'c'leol aby wezwa' pomoc ' .." nIl O )J( zanu, oraz za ozenle \.ł • -, J' I do I l . '. . c oca · subsydju dla K . t " ... d" n UIC SIt: nlC w (I'uglm, cez - I1\'C 1 (O I illalhlJ\yyeh ll1 02I iw o.~ci lIa 
lał, postradał jednak z początku k t m. d" O?I~e u na nalizaC.Jl l WO oClągow. . OZpll piel'o w trzecim kwal'łalc l' b. b)·wcy. -
zmysły i dopiero po ilewnym cza. .osz y pl'ZeJ3z u lIntgralltów częta już .i:~l bu?owa s~~if.al~ Przyb~'ć Ul; z 7.agranic~' około ,Ja~. uogodll.Y ..i.:~l lrn _~ys te.m .. ~la .n~ 
~I'eod"yskałdad i • łd zydowsklch. na 110 lozek J łechlllkum ·000 'b (1000 d' "000 b)"c\ odhlOllllk,l, moze ""lUdcZ\c .. ,. n eml wazę· B d' t k 1936' t 51 - ,.. . - a. oso 1'0 zm l ;) . f kI ' .' ., l " diJ' . 'k : U ze na ro ' .Jes o medycznego Na budowe nlle!-. . , a . ze np . . J' ampo,,) o IOIUl Sle· 

mili rb wyższ" od zeszłorocz- .. ś~·· 'J ' , . . "K Id" sob pO.Jedynczych). ciowy 7. zakresem królkofalowym Phi-
." J SCOWO CI ~uracY.Jne.l O or lips nn .\ nahyć można 1Ia raly ]lO 

_ przeznaczono 780.000 rb. N~ "" związku z oczekiwaną imi zł. l7 .. iO mi es i(:czni(' . Odhiornik wyż 
, • _ usługi gospodarki rolnej urzą- gracją około 1000 życlo\\'skicll SZC.l kla:sy o :.l ol'\\'~da71~, strojonych, 

raglCZn, UDadek Z tramWajU dza sic trzy nowe stacje trakto- robotników z Litwy do Biro . z;} ]1cl:tndallll .. yll:l_wad o.raz 3 za · 
• '" " d' " ('d . k re krcsaml lal PhilIps JJ A mowa nal)\'~ 

• , Irow. Pozatem ma byc po J~te Bldzanu ) Zle tu o wy.-wa l l· na raly po zł. 27.- miesieczni<', . 
Pasazerka doznała wstrząsu mozgu odwodnienie 8.300 hektarow kowanych robotników, Jak mu · " -

Tragiczny wypadek miał miejsce l ratunkowe, którego lekarz stwier-, ziem,i upra~"nej .. oraz przygoto· r~rz'y' stolarzy, farbia~-zy: .r.ob?l 
wczoraj rano na ulicy Brzezińskiej_ dził u ofiary tragicznego w:vpądkll I ",a~ue mel.Jora~.Jl daJ szych 200 ~llkow hut sz.klanych l tł.) kOt,1 SHIRLEY TE:\Il'LE W J,OnZI 
Z Jadącego w szybkiem tempie I wstrząs mózgu głębokie ra~y gło- tySIęCy hektarow na rok _1397. zowycl~) ba'''lł w tych d?l~cl~. w W~ród najmłocJ"zych aktorów:'ilmo 
tramwaju wypadła nagle na bruk wy i o.gólne p~tłuczenie.' na co przezna.c~ono 1.2;)~.0~0 ~foskwle reclak~?r kOlYlelJs}-lc, w)'ch najbardziej Illbianą jesl nie,n~t, 
stojąca na peronie pasażerka, 30- l' W stanie groźnym została .Małka rb. 'v.' roku, bI. ezącym odeJdZIe go. "FoJksb.la~L.u dr. ~I. .Sudar. pliwie s z eściolelnia Shirley TempIe 

d B B cl d l 1 90 k 'V bJ spo Klo ],ie zna j kto nie kocha teJ ma'ej 
letnia Małka Rozenblum, zona l Rozenblum odwieziona do szpitala o Ir~. I zanu. a sz~c 1 . S ' ~. na.) ~zszym. czaSl~ gwiazdeczki o wiecznic u~miec"ni<:leJ 
IHawca, zamleszkala przy ul. Miel św. Józefa. traktoro;-". 40 kom~lllów J. 45 sa dZICw~ny .]eSL prz:Y.lazd prezesa buzi i o przcblicznej twarzyczce, 1)1;0 

czarskiego. Wezwano pogotowie mochodow. Powlerzchma u- nowojorskiego " Amalgamatecl lonej złotemi lokami. Gdyb)'~my zapy

Awantura Drz, ul. Głównej 34 
prawneJ zicmi ma wynosić 27 "Vorkers Banku" Adolfa Helda, lali naszych czytelników, którego % a · 
łysi~cy hektarów. kLóry jako pełnomocnik robot- klorów, lub którą z aktorek lll'.lwi '· 

. . ników żydowskich w Stanacb cej kochają, to odpowiedź hyiaby j(,.I · 
B ł k ] n osta nogłośna: Shirley TempIe. 
l~ OWS ' l sownar \:Ol ~ P . Zjednoczonych ma zbadać mo· Lokatorka wyrzuciła rzeczy sublokatorki nowlł w t~'m roku wysłac do BJ żliwości osiedlenia się za"rani. 

ro - Bidźa?-u 225 rodzin, lic~~'1 cznvcll żnlów w Biro-Bid~anie. 
cych łączme 1109 dusz. Z Mm- - . 
ska udał się do Biro - Bidżanu 

Dom przy ul. Głównej 34 był z powrotem rzeczy sublokatorki w 
\ 'czoraj terenem awantury. Loka· mieszkaniu i pociągnęła lokalorkę 
torka tego domu, Ernestyna Cych, do odpowiedzialności karnej. (Ii) 
przyjęła przed 5 miesiącami do sie- _________________________________________ _ 

uie w charaIderze sublokatorld Na· RIALTD A LI E TE m i it S t o m i ł o i c i talję Kiebsz, 
W 1011 gldwnej 

Ponieważ ostatnia zalegała z opla D I dei R-
I~~ kOlIIornego, właścicielka miesz. Dziś poraz ostatni! O ores 10 kania dopuściła się samowoli. Wczo ___ :.;.;...;.. ______________ , ______ • __________________ _ 

raj gdy subloka(orki nie było DAWNO LIL .ANA HAAVEV 
w mier.zkaniu Cych wyniosła wszy- NIE\VIDZIAN A ... 
stkie jej rzeczy i ulokowała w ko
mórce, zaś powracającą do domu . W FILMIE 

Słodka ta dziewczynka o zloll'lll .... 1· 

duszku należy dzi'ś do naj" lubi eli· 
szych gwiazd na całym świeci!'. Filmy 
jej są bardzo popularne. Wsz\"Scy tiC'
szą się na samą wieść, że Shirley uka
że się wkrótce i wsz\'Sey śpieszą n? 
jej f.il' .11Y. 

Niedawno widzicliślr.y w Łodzi ,)Ia 
lego pułkownika", " Roześmiane o
czy" i "Nasze słoneczko" z Shir!t'y. 
Czeka nas wkrótce szereg dalszych nie 
spodzianek - nowych ohrazów naszej 
ulubil'niey. Ujrzymy więc Shirley 
przedewszystkiem w nastrojowym (n· 
mie "Złotowłosy brzd,!c". na ekranil! 
kina "Casino". ........ ~ .......... ~~ 

~::~atorkę nie wpuściła do miesz Zaproszenie do 
I" . alca" KopieC 

W _ _ Józefa Plłsudlkiego Ppwf,lała awantma. Wel-wano po k' . . b 
( Ii('j~ która naka'Zała umieszczenie. U ąze SU; nle, ... ~S~ "fjrćłDd-IlIDIC Konto P. K. O. 1313 . - / 
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Teatr i Inuzyka WIADOMOSCI SPORTOWE 
TEATR MIEJSKI 

Dziś, o godz. 7.30 wiecz. bezwzględ
nie óstatnie powt6rzen,ie pełnej dra
maty(;znego napięcia sztuki Bernstei
na "Intruz". 

'V czwartek, o godz. 8.30 wieczorem 
(również po cenach zniżonych) uro
cza "Szesnast<llatka" Stuartów. 

Z KONSERWATORJUM MUZYCZNE
GO H. KIJE~SKIEJ 

W niedzielę, dnia 17 maja o godzi
nie 4 pop. w sali Filharmonji (Naru
towicza 20) odbędzie si« popis ucz
niowski konserwatorjum. Udział w po 
pisie biorą klasy fortepianowe, skrzyp 
cowe, śpiewu solowego i zespołowe i 
orkiestrowa i kameralna, prof. Dą
browskiego, Dobkiewicza, Ilcewiczów
ny, Lewandowskiego, 'Viłkomirskiego, 
Nagujewskiego, Brandta iRydera. -
Bilety do nahycia w kancelarji lwn
serwatorjum (Traugutta 9) tel. 210-86, 
w dniu popisu przy kasie filharmonji. 

Jawne punktowanie \V boksie 
W 'Piątek głośna sensacyjna amery

kańska Ayn Ran,da "Kto zabił?" (Spra 
,,'a Folknera) w reżyserji Jana Bonec
kiego. 'Verdykt na oskarżoną wyda sa 
ma publiczność. Każdy widz (pełno
letni mężczyzna) kupując bilet do 
krzeseł, loży lub na balkon, ma pra
wo otrzymać kupon upoważniający go 
do pozostania jednym z dwunastu sę
dziów przysięgłych, którzy podczas 
przebiegu sztuki "Kto zabił?" zajmą 
odpowiednie miejsca na scenie i w 
końcu rozprawy wydadzą po naradzie 
werdykt bądź uniewi·nniający, bądź 
Ikazujący. 

jest jedynym sposobem 
. . 

rOZWIązanIa problemu sędziowskiego 

Kupon wydaje kasa teatru ~1iejskie
go po zgłoszeniu nazwiska. 

RECITAL H. l\IARKOWICZOWEJ 
'V czwartek, dnia 14 b. m. o godzi

nie 18.45 odbędzie się przed mlkrofo· 
nem rozgłośni łódzkiej Polskiego Ra
dja recital skrzypcowy znanej art~'st
ki łodzianki, Haliny Markowiczowej. 
W programie m. in. utwory Schuber
la, Nardlniego, Kreislera, Barloka I 10-
dzianina, Hcnryka Jabłonia. 

KRÓL TANGA W FILHARMOl':.JI 
Wielkie zainteresowanie wyw ulnla 

wiadomość o przyjeździe do Łodzi i 
występach w sali Filharmonji w dniu 
17 i 18 b. m. o godz. 8A5 wiccz. świa· 
towej sławy zespolu argentyńskl'~go 
króla tanga Eduardo Bianco. 1.5 oso· 
bowy zespół zyskał sobie miano naj· 
lepszych odtwórców tang argentyl!
skich i został wielokrotnie nagrodzo
ny. - ' 

POPIS SZKOŁY TAŃCA ARTYST'\'CZ 
NEGO. 

W niedzielę, dnia 17 b. m. o godzi
nie 12ej w południe odb~dzie się w te
atrze Miejskim popis szkoły tUllca 
art. i rytmiki Pa zkówny i GÓralskipj. 

Przedsprzedaż biletów w sekretarja 
cie Łódzkiej rodziny radjowej, Łódź, 

TEATR POPULARNY Piotrkowska 106, teL 128-06 oraz w se 
kretarjacie szkoly, ul. Gdańska 94. te-

Dziś, o godz. 20.15 w dalszym ciągu lefon 164-11. 
przepojona optymizmem wesoła ko-
medja znanego wIoskiego dTamaturga SALON ,.BLOKU" W J. P. S. 
włoskiego Nicodemil'go p. t. "Nauczy- Salon bloku zawodowych artystów-
cielka", w reżyserji Mieczysława ~a- plastyków spotkał się z uznaniem pra-
wrqckiego. sy i publiczności i zwiedzany jest licz-

Ceny bilrlów zniżone. nie. 
'TEATR "ROZMAlTOŚCT" 'Vystawa przedstawia się niezwykle 

Dziś o 21-ej jedyne ulgowe przedsta- interesująco. Zgromadzono na nicj 
",ienie "A raratu" w przebojowym !lfO I przeszło 150 prac z dziedziny ma lal'
gramie "Swiat cudów". Pozostałe bile- stwa i grafiki oraz szereg rzeźb i tka-
ty w kasie teatru. nin ,,J~adll". 

Jak donosiliśmy, na ostat
niem swem posiedzeniu zarząd 
PZB uchwalił między innymi 
wybrać specjalną komisję, któ
rej zadaniem będzie opracować 
proJekt reorganizac.ji systemu 
"ędziowania w zawodach bok
serskich. 

l)otychozasowy system (trzech 
punktowych i ringowy, bez pra 
wa głosu) nie wytrzymuje kry
tyki. Kilkuletnia praktyka wy
kazała, przy braku zalet, mnó
stwo wad tego systemu. Tajne 
punktowanie pociągnęło za so
bą nadużycia, fermenty wśród 
sędziów, zawodników i opinji 
sportowej. Okazało się, że w 
pięściarstwie mamy zbyt mało 
ludzi, którym zaufać można, że 
przez nikogo nie kontrolowani, 
wydadzą orzeczenie, zgodne z 
istotnym przebiegiem walki na 
ringu. 

Niewątpliwie więc reforma 
pójdzie w kierunku jawnego 
punktowania. 'Nie wiadomo tyl
ko ,ilu będzie sędziów punkto
wych, czy ringowy będzie mial 
prawo glosu i czy punktowane 
będą jawnie poszczególne run
dy, czy tylko podawany ostate
czny wynik. Co usłJlsz,mJ dziś przez radio! Na marginesie reorganizac.ii 

lt ' k R f ł II Ih . I I systemu sędziowania w boksie, 6.50 Muzyka z płyt. 
17,15 "Ogródki dzialkowe" 

gadanka. 

a (JW 'a, a a a er - WIO onczE' a. , b d 
_ po. l) Franciszek Lt'sspl: Kwartet smvcz-. warto przytoczyc sposó awa-

kowy D·dur, 2) Temolhy lIalhcr Spel nia rozstl'Zygni~ć w zapasach, 
m~ll: ~Vhimsical serenade~, a) Har.le który mogliśmy obserwować do 
ą? ID SlllgS, b) . The Spalll~h CaptalD piero onegdaj w Łodzi, na me-

12,30 Koncert orkiestry kamera!lI~j 
1) Karol Marja 'Weber: Uwertura 
"Euryanthe", 2) Franciszek Schubert: 
a) Na morzu, b) Król Olch, 3) Edward 
Grieg: Modlitwa i taniec rytualn.v J 
suity "Olaf Trygwasson", 4) Franci
szek Humperdinck: Sen przeszłośoi -
idylla, 5) P. BIaauw: Kurant, 6) L. 
Clarke: Wodne liIje - idylla, 7) S'a 
nisław Moniuszko: Polonez koncerto 
vry. 

13,10 Chwilka gospodarstwa dono.o
wego. 

13,15 Czar ludzkiego głosu: 1) Flo· 
tow: M'appari - arja z op. "Marta" 
(E. Caruso), 2) Fucito: Sultano II. te -
pieśń (E. Caruso), 3) F. Schubert: 
Sobowtór (Szaljapm), 4) P. Mascagni: 

SlllgS ,c) The Tm Soldler Smg. .' . t . K ól C 
17,50 "Książka i wiedza"; Nowe pra CZU z reprezen aC.Ją r ewa. 

ee hisloryczne" - wygt prof. Marceli .\" dwuch rogach maty zasia-
Handelsman. d . l t '. a macie sę-

18,00 "Trzynastka nie jest ferajna" a;Ją . p~n {OWI, n , . • 
(PM godziny muzycznej walki J: prze- dZIllJe nngowy. Po ukonczelllu 
sądami). rundy, gdy punktowi stają do 

18,30 "Bawe~?a .i sztuka" - felje- siebie tyłem, tak, aby jeden nie 
ton re~. Sapoclttsll.legQ. wiedział jakie orzeczenie wy-

18,40 Muzyka lekka: 1) G. Darson: . ~ 
Modlitwa druidó'" - walc, 2) Fr. v. da drugI l na dany znak, wraz 
Suppe: Rano, południe i wieczór - Z ringowym, wszyscy trzej pod 
potpourri, 3) U*: Noc na .Węgrzech, noszą chorągiewkę, której bar-
4) A. W. Ketelbey: Na błękItnych wo· wa wskazuje albo zwycięstwo 

da~3:oo Muzyka rozrywkowa. jednego z ~adownik6w, albo nie 
21,00 Ostatnia audycja z cyklu ł'ozstrzygmętą. , 

"Twórczość Fryderyka Chopina" Oczywiście techniczne prM~' 
(1~10 .- 1849). Wykonawca Paweł Le prowadzenie takiego punktowa 
wleckl. 1) Polonez Ges-dur (wyd. . . t b . t M' nk-
1872). 2) Trzy mazurki op. 63, H-dur, ma .J;s o O]~ ne. oz na pu 
F-moll i Cis-moll, 3) Mazurek F-moll towac chorągIewką, przy pomo 
op. 68 Nr. 4 (napisany na łożu śmier- cy lampek kolorowych i t. p. 

czenie. Gdyby jednak, wbrew 
ogólnej opinji, wszyscy trzej sę 
dziowie wydali orzeczenie jed. 
nakowe, będziemy mieli do czy 
nienia z odr~bnym punktem 
widzenia, a nie niesprawiedli. 
wością czy nastawieniem. 

Ten system sędziowania ma 
jeszcze i inne dobre strony. -
Przedewszystkiem mogą sędzio 
wać (jak to się dzieje obecnie 
na meczach międzypaństwo 
wych i w zapasach) przedstawi· 
ciele zainteresowanych drużyn 
i tylko ringowy winien być neu 
łralny, co ułatwia obsadę zawo
dów, .powtóre, zupełnie wystar . 
czy trzech sędziów, po trzecie. 
ringowy, który ma okazję naj
lepiej obserwować walkę, bę
dzie Il'.iał prawo głosu, podczas 
gdy dotychczas, nie wiadomo 
dlaczego, był tego prawa pozba 
wiony. 

tllłiDalia 

Te wszystkie zalety jawnego 
punktowania mogłyby z pożyt·, 
kiem dla boksu być zastosowa· 
ne w Polsce. Jesteśmy przeko
nani, że rozwiązałoby to pr.J .. 
blem sędziowania. Bo gdyby o'] 
kazało się, że w kilku czy kil
kunastu wypadkach jakiś sę
dzia wydaje orzeczenie wyraź ' 
nie tendencyjne (a to łatwoby 
skonstatować!) możnaby usu
nąć go od pełnienia funkcji ar
bitra. Przy obecnym systemie, 
wyłowienia złego czy wydające
go tendencyjnie złe orzeczenia 
sędziego było niemożliwe, gdyż 
każdy mógł się zasłonić dwoma 
innymi. 
Uważamy więc, że najlepszym 

systemem będzie jawne punkto 
\..-anie każdej rundy przez 2-~h 
punktowych i jednego sędziego 
ringowego. 

pillłar§ki~ 
Odmowa WSSŁOZPN. - Skład Bocskay. -

Kto s~dziuje w niedziel~ 
Jak donosiliśmy przed killcu 

dniami, w ubiegłym tygodniu od
b~Tło się posiedzenie byłego okręgo
wego kolegjum sędliów, na l,tórem 
zapładła uchwała, aby przylączyc 

się do WSS ŁOZPN. 
W związku z tą uchwalą ŁOZPN 

otrzymał li'lt od sędziów z wymie· 
nieniem nazwisk arbitrów, kt6rzy 
zgłaszają akces. Lista ta zawierała 
prawie wszystkie nazwiska. 

Zarząd ŁOZPN rozpatrywał 
ostatnio propozycję bylego kole· 
gjum sędziów. Po dyskusji zapadła 
UCHW ALA PRZYNOSZĄCA OD· 
MOWĘ. ŁOZPN wyszedł zzałoże· 
nia, że LOKS nie istnieje już, nie 
może więc być mowy opertrakto· 
waniu z rozwiązaną instytucją, bo· 
wiem już 15 kwietnia minął preklu· 
zy jny termin zgłaszania GKS-ów, 
do OZPN-6w. Wobec tego, ŁOZPN 
ZGADZA SIĘ NA INDYWIDUAL
NE ZGŁOSZENIA SĘDZIÓW, nie 
zaś na wspólny akces 31 członków 
byłego OKS. 

skład drużyny, która zagra w Ło· 
dzi: 

Varga, Vago, Janso, Palotas, Bo
ros, Bekesi, l\Iarlws, Berecz, Tele· 
ki, Takacs i Hajdu. 

W rlrużynie Bocskay gra sześciu 
internacjonałów: obaj obrońcy, Pa· 
lotas, Markos, Teleki ł Takacs. 

* PZPN otrzymał już od duńskiego 
zwiazku piłki nożnej potwierd~enie 
terminu meczu z reprezentacją Da
nji na· 4 października w Kopenha · 
dze Rewanż rozegrany zostanIe " 
Polsce w r. 1937. 

* PZPN zakontraktował na dzletł 
4 czerwca wiedeńską Admirę jako 
sparringpartnera dla reprezentacjI 
Polski. W związku z tym meczem 
i spotkaniem z angiełską Chelsea 
prze:>Hnięty został termin przyjazdu 
trenera Otta do Łodzi na czas od 
8 - 20 czerwca r. b. 

* Wyznaczona już została obsada 

Intermezzo z op. "Rycerskość wie~nia 
cza" (Emma Bettendorff), 5) M. Rim
skij Korsakow: Arja z op. "Sadko" 
(O. Smirnow), 6) W. A. Mozart: Arja 
z op. "Flet zaczarowany" (A. M. Gu· 
gielmetli), 7) Proch: Warjacje - (A, 
~f. Gugielmetti), 8) G. Verdi: a) Arja 
z op. "Aida" (Jan Kiepura), b) Arja 
z op. "Truhadm" (Jan Kiepura) 9) 
Bettinelli: Skowronek (E. Bandrow
ska-Turska), 10) L. Róiycki: Walc 
.,Caton·' z op. "Casanova", (Bandrow. 
ska - Turska), 11) "ento-Valente: 

ci w 1849 r.). . 
21,30 "Plon Sejmiku Ortograficzne \V każdym razie takie sędzio * 

go" - szkic literacki Karola Irzy- wani~ da~e O wiele lepsz~ wyni- Donosiliśmy lUZ, że w pierwsz;y 

niedzielnych spotkań liguwych: 
Warszawianka - Śląsk p. Seenlan 
ze Lwowa, Garbarnia - Wisła p. 
Kurcwald ze Lwowa, Pogoń - Dąb 

p. Lleberman z Krakowa, Warta -
Leg,ja p. War dęszldewlcz z Łodzi I 
Ruch - ŁKS p. Arczyński z Kra
kowa. 

Wróć (Tito Schipa), 12) Barbieri: 
Scn1.a Nisciuno (Tito Schipa), 13) Ros 
sini: Arja z op .. ,Cyrulik sewilski" (M. 
Sal"i) . 

15,30 Z open'lek Kalmana. 1) Hrabi 
na Marica: "'ielkie potpourri, 2) 
Księżniczka czardasza: a) Piosenka 
Sylvy, b) \"'alc, 3) Księżna Chicago: 
Pieśń wiedeńska, 4) Bajadera: piosen
ka - Całuję ciQ w Bcnares. 

16,00 "Wędrówki dokoła globu" -
"Finlandja nazywa się Suomi" - po 
gadanka Szymona . Pigwy dla dzieci 
starszych. 

16,2'0 Pieśni polskie w wykonaniu 
Olgi Łady. 1) Stefan Lidzki·Śledziń
ski: a) Melodja, b) W złotych strzę· 
pach liści, c) Gniew, 2) Kazimierz Si
korski: a) Kiedy ty idziesz, b) Ciszy, 
ach, cis.zy, c) Fragmenł. 

16.45 Rozmowa muzyka Ile słucha
czem radja. 

17,00 "Dyskutujmy": "Obywatel i 
urzędnik". Kazimierz Jablowski i Ka· 
ziemierz Sokolowski. 

17,20 Koncert w wykonaniu kwarte
tu smyczkowego. Stanisław 'Vłodar
ski - I skrzypce, Eugenjusz Skowroń 
ski - II skrzypce, Henryk Trzonek -

ODCZYT O SZTUCE WŁOSKIEJ 
Towarzystwo polsko - wio kie w 

Łodzi (Piolrkowska 102) organizuje 
dzisiaj o godz. 20.30 odczyt doc. dora 
.Tuljusza Starzyl'iskieg.o, dyrekto1':\ in· 
stytutu propagandy sztuki w 'Varsza
wie, p. t.: "Rola postaci ludzkiej w 
dziejach sztuki włoskiej". Odczyt ilu
strowany będzie przezroczami. 

Z SALI ODCZYTOWEJ 
Dziś o godzinie Hl.1;, odh!?dzif' się 

odc.zyt w sali ł,ódzkiego Iluiw('rsylclll 
robol n iczpgo. przy Id. Siell kirwicza 
3/6 na lemat: "Srodki i sposohy hada
nia snrowców i wyrobów włÓkienni

lczych· ' . 
~ście bez-,,, 

t :;.....-

ko;~~;~e\~~zyka lekka w wyk. malej ki, mż taJ~e punkto:,allI~. Prze I dż.ień Zielonych Świątek ŁKS ro 
k · t PRl) J P S M d. e",.'szystluem .sędzIa. WIedząc, zegra spotkanl'e z druz'yną ,"ęgl'er-Ol' les ry .. .. c ousa: , arsz l t l " 

kadetów, 2) Leopold Weninger: Wią- ~e Jego orzeczcn~e {On, ro owan~ ską, Bocskay, która zajmuJe obec . 
zanka walców Waldteuf1a, 3) Franci- Jest przez J?~blIcz.nośc, prasę l nie 6-te miejsce VII tabeli mistl'zos1'w 
szek Rust: Król Lanvin, 4) Rudolf mnych SędZlOW, me pozwoli SI) w· Ob • możemy podać 
Frimi: Rose-Marie - potp., 5) Oskar bie na jawną niesprawiedli- ęgler. ecme 
Strauss: Dwa fragl1lE'nty z opt. .'-'[ d' t k 
krainie walca", 6) Eric Piesow: TItę- WOSC. A g yby SIę nawet a 
kitna serenada, 7) Adam WrOllsld: stało, trudno przypuszczać, że 
Irenka - walc, ' 8) Jakov Gotovac: pozostałych dwuch stanie po je 
Taniec Kojo z op. "Morana", 9) P. go stronie. tembardziej, że zgó. 
ViImas: Melodje węgierskie, 10) Fe- . . d . k' d 
liks Rybicki: Na Zawracie _ tauiec 1'y me WJe zą, Ja le wy a orze-
góralski, 11) T. Kalkman: Intermezzo. 

211.05 Muzyka salonowa w wyk. 
zespołu Haliny Adamskiej. 1) Leo De 
libes: Pląs kWIatów - walc, 2) L. Si
lesu: Trocbę miłości, 3) Leo Delibes: 
Pizzicato - wyj. z baletu "Sylwia", 
4) Adam Lewandowski: Jak sen 
tango. 

BAWEJ~NA I SZTUKA ° godz. 18.30 rozgłośnia łódzka na· 
daje feljeton red. Sapociliskiego pod 
tył. "Bawełna i sztuka". 

W pogodnym tym feljetonie prele
gent opowie dzieje i tarapaty artystów 
malarzy miasta interesu i bawełny. -
Opowieść ta jest osnuta na tle słynnej 
wystawy malarzy łódzkich w roku 
1911, urządzonej za uciułane i z tru
dem wypożyczone pieniądze. Była to 
jedyna wyslawa Łodzi, w czasie któ
rej mnsi-allo zamknąć drzwi z powo
du licznego napływu publiczności. 

KWARTETY Sl\lYCZKOWE 
Dwa kwartety zupełnie odmienne w 

swym stylu, powstałe w różnych okre 
sach czasu, usłyszą radjosluchacze o 
godzinie 17.20, mianowicie: Kwartet 

Mistrzostwa 
sZBrmiBrczB 

15, 16 i 17 b. m. w Łodzi 
W dniach 15, 16, 17 h. m. odbę

dą się w Łodzi szermiercze mistrzo
~twa panów w trzech hroniach: s~,a. 
bli, szpadzie i florecie. Mistrzostwa 
rozegrane zostaną częściowo w lo
kalu KSTramwajarzy, częściowo 
w YMCA. 

W mistrzostwach wezmą udział 
zawodnicy lIastępującychklubów: 
WKS, PKS, Pocztowe PW, KS 
Tramwa.jilf2.e i KPEle!ttrowr.i. 

MiędzykluboWB 
zawody bokserskie 

smyczkowy D-dur wybitnego polskie- W l~zwartek, 14 b. m. odbędą się 
go k~mpozytor.a z początku ~IX-~o O godz. 20-ej w lokalu IKP przy ul 
stulecia" FranCiszka Lessla, . ktory Ja- I , 1 • • _' . 
ko IH' Zt'1l Haydna komponUje w ~t,l'llll Srehrz,vns.dej O godz. 2O-eJ lIllędzy-
,,:iedC'{lskiej szkoly klasyrZl.lrj. Dru.: I klu?owe ~a~v?dy bokserskie przy 
gllll yl1nkl~1ll progm!n~l t:J an(lI'cJI udZiale )l1ęsclarzy IKP, Hakoahu, 
h~d.~le ul\~'or p. t. ,,\\ hllllslral ~(,I':na-j Gwiazdy Tajfunu Makabi i in 
drs wspołcze .snego arnerykansklł?gn . , . ' • 
kompozytora Ternnthv Mather Spel- Zawody orgamzuJe sel;.cJa bokser· 
mana. IJka Makabł. 

lapaśnic:g Jueoslawji 
walczą z Kruszenderem w Pabjanicach 

Korzystając z przyjazdu repl'ezen 
tacji zapaśnic'!:ej Jugoslawji na 
mecz z repr. Polski, który odbędzie 
l5ię w najbliższą sobotę w Katowi
cach, pabjanicki Kruszender pro
wadzi pertraktacje w celu slll'owa 
dzenia jugosłowian do Pabjanic. 

Mecz Jugosławja - Pabjanice 
odbyć się ma w poniedziałeli, 18 
b. m. w Pabjanicach, przyczem Pa
bjanice reprezentowan~ będą przez 
zespół Kruszendera, uzupełniony 
ewent. zawodnikami łódzkimi. 

Kpt. zw. PZA p. Gałuszka, l.tór~ 
bawił w Lodzi na meczu Łódź -
Królewiec, ustalił następujący 
skład reprezentacji Polski na mecz 
międzypaństwowy z Jngosławją 
(od wa~i koguciej do ciężkiej): Ro
kita (W-wa), Marzog (Śląsk), Slą-

zak (W-wa), Rejniak (W-wa), Kryst 
malski (Śląsk), Łukasiewicz (Poz
nań) i Urgacz (Śląsk). 

STOW. INŻYNIERÓW I ARCHlTEK 
TÓW W ŁODZI 

nrządza w sobotę, dnia 16 maja b. ro· 
ku o godz. 19.45 w sali odczytowej sto 
warzyszenia, przy ul. Piotrkowskiej 
nr. 53, odczyt prof. dr. L. "'ertemtei
na z 'Varszawy p. t. "Sztuczne promie 
niowanie pierwiastków". 'Vstęp woJ
ny dla członków stowarzyszenia J 

wprowadzonych gości. 

"UZDROWISKO" 
Zapis chorych na wyjazd na sezon 

II-gi dla mężczyzn do "Uzdrowiska" 
odbędzie się IV środę , dnia 20 majs o 
godz. 3-ej pop. 

Kandydaci winni siQ zgłosić w kan 
celarji, przy uL Cegielnianej 21 z do
wodem osobistym względnie zaświad 
czeniem tożsamości oraz oddzirlna fo -
toWaf,ją. -

KUPON 
dla czytelników "Głosu Porannego" 
do Teatru Miejskiego (Śródmie.iska 1.''i) 

Okaziciel niniejl'lzego kuponIl ma prawo nabyć 2 
bilety ulgowe (od 30 gr. do 1.8;)) dnia 14 maia rb. 
o g. 8.30 w. na sztukę StuartlJ\Y ~Szeslle.stolHtka" 
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Czeki francuskie d~wilOWg '" Łodzi Rynek pienięż~ 
z okazji znowelizowania naszego ma być powołany za dwa tygodnie Urzedowa ceduła 

prawa czekowego warto wspoml1ieć giełdy warszawskiej. 
że i prawodawstwo francuskie prze- Akcj~1 p)'owadzona pucz 511 nie odrębnych intcl'c.sów włó· dajnych realizacja tego żywot- Wczoraj notowano następująC6 
prowadziło taką nowelizację. Dla Ulorząd gospodarczy Łodzi j kiennicłwa, wymagających za· nego postulatn będzie mogła kttr'jo}" 
oaszych sfer gospodarczych, pozo- związek łn'zt~mygłu włókienni- i'i paka.iallia olbrzymich poh'zeb być znlalwiona w ciągu dwucb DEWIZY. 
stających w stosunkach handlo- c~.ego w państwil" J}olskiem w w dziedzinie hnpOl'tlJ SUl'owea, tygodnI. Belgj~ 90.10 - tranzakc,ia, 90,28 
wych z Francją będzie tedy ciel.':a· spl'Hwic utworzeniu w Łodzi 0- I)ółfabl'ykatów, al'lykułów lech· sprzedaz, 89,92 lwpno (_ 25' Ber 
wem zaznajomić się z niektórym i urębuCJ komis.ii dewizoweJ - Iliczn;rch i t. d. Wymaga to bez- Federacja bawełniana li? 213,45, 213,98 - 212,92, ~lolall' 
ważniejszymi przepisami nowego znajduJe si~ w stlld.ium fillali· poś~'cduie~o załatwienia spraw \ (J,la 359,70, 360,42 - 258,98 {,' ' lu~ 
f k· k" . . l" l k ł' przeciwko 40-godz. pracy """ rancus lego prawa cze owego, , ZUCJI. na JllJe.lscu. ~(~'z Wje o 1'0 me I 40), Londyn 26,40, 26,47 _ 26,33 , l Z i W Kopenhadze odbyło SIę dorocz -

Formularze czekowe francusklc l c 8h'ony zaintel'esowan~'cll Iliezh~dłly .jest pośpiech i n e· ( ue posie 'lzenie międzynarodowego (- 2), Nowy Jork czelci - 5,31,2:i, 
banków muszą być o tyle zmienio · kół, czuwnj;!c~ ch llad SPl'UW:J" zwłoczna decyz.ia ze wzgh:du na k . 'F l .. B' l - i 5~32,5 - 5,30, Nowy Jork kabel _ 
ne, że w tekście dokumentu .musi mi dewizowellli łlostulat ten po- I ~kom!)łikowanc interesy 1))'0-1 pOlmtettz". ~(eracl: .. ł aw\mane •. 5,31 i trzy ósme, .5.32 i pięć ósmych 
być umieszczone słowo "czek"_ I tl'aktowau"<,- został IH'z,rch"lnic, II (lukc.ii. I rezes tg.gms z ozy .. o szern~ 530 . ".' O l 1325 ., oJ,' d k f lb t - .' I .le(uJa osma, s o _o· , O 
W razie niestosowania się do tego Chodzi bO"'icJll o IIwzgl 'ZoJlic ' \ r eGlug suggt>slji kół miaro· ' sprawoz allle z on erenc,ll, O( yeJ 132,83";- 132,17 (plus 23), Paryż 

. k t t' --- podczas swego pobytu w Ameryce, prZepJSll, do umen, wys awlOuy po ~l5.01, 35,08 - 34,94, Praga 2204, 
<)(1 k ' t' 936 "e t wa' a z amep!kańskim millis trem rolnic · "'> O ' .. WJe Ula 1 r., rue J s u z ",,_. 8 - 22.00 (plus 2), Sztokhołm 

i dl t . b d ' l6łodlPnll"- A .1111::11\ .:I\lł...c- .... , .... - lwa WaIlace'llI w sI,rawie zal'Zll ' ny za czek a ego me ę Zle ""I1I11.., \Ul Wlllu umu... ' .. "- 135,95, 136,28 - 135,62 (plus 
traktowany według przepisów )Jra- tów, ;:;tawiallych ameryl{unskleJ 18), Zuryc~ - 171,95, 172,29 _ 

k l jeet w dalszym ciągu słaba bawełnie. wa cze owego. . 1171,61 (- 20), Tenuencja niejedno-
WarunJdem dochodzenia praw , W dniu wczorajszym telldellcJu l)toc. pożyczka stauilizacyjna 64 .~ Następnie omawiano sJ,tuacJę lita ' 

z czeku wobec wystawcy oraz ży- dla akcji była w dalszym ciągu 64,50, Bank Polski 103 - 105, 3 Brazyl.ii, jako producenta bawełny AKCJE: 
rantów ł gwarantów jest protest, słabsza. Na lódzkim rynku prywat- proc. pożyCZKa budowla'la 24 - 25, i wyrażono życzenie, aby rząil bra· 

Bani, Polsld - l{l4,00 (- 100) 
Rporządzony w tenninie i w odljO- Ilym akcje Banku Polskiego ulegly 4 proc. potyczl,a inwestycyjna 43 zylijski delegował fachowcow do in C 1_' , 

50 lIIiter - 28,50 (-- imJ), Węgiel 
,wiedniei formie, o ile nie nastąpiło ponownie zniżce o 100 'punKtów, - . nych iuajów, produkujących bawet 15 O ( • ,O ._- 75), Li/pop - 10,75, 
zwolnienie od tej fOl'malno~cł (re- spadając do 103 w płaceniu, 105 w Obroty na rynlHl prywatnym I Il~, celem przeprowadzenia tam 11 00 _ 1085 (_ 50) M d' ,. 
tour sans frais" lub "saus protet"'. żądaniu. Rówuież na rynku wal- zwiększone cokolwiek papierami badań nad uprawą buwełny i nad _ . 5.75 _ '6 00 ' (_ . 50) t; {ZeA~W 

Podallie fałszywej daty, a więc I szawsld.lll ohjawiaia się nadal ten· p:o;eil!Ow:-mi przy ~en.denc!~ moc, jej s~rto\~an~em: . ,'. - :n,oo, Sta~achowice ~ ~;,~: ~ 
zwłaszcza przeddatowanie czeku, c.lencja 3łabsza prawic dla wszyst IlleJszcJ dla . .:I proc. ;Jol.yczkl dola WIeszcle kOlmteL zajął S1t~ l.we· / 34?~ _ 3471::: (_ 100) H b b . b 

k· h h k dl f • 5 ł 'd k' h l' t6 .. .• oI , :> , a er usc oraz opuszczanie daty jest karalne. IC innyc a cji oraz a alicji roweJ,}woc, o z tC łS w za· $tją wprowadzenia 40'godzl1l11ego ._ 47.00 (_ 100) T d ' I b-
. k ó" B k P l l . N t . t II 1 l 'l X K 7 . v d ' " en enc]a s. a Ale naraża stę na 'arę t wmez au 11 o s {lego. l a onuas l ,a pa- s aWl1yc 1 sef] ., proc, poz"c~ tygo l11a pracy. 12 panstw me zgo ~. l. a. 

ten kto przyjmuje przeddatowany pierów procentow~'ch na prywat- ki stabilizacyjnej, 3 proc, pożycz-o dziło się na zawarcie l onwencji O 
lub' niedatowany czek. u~'m rynku łódzkim panowała 'Ił ki budowlanej oraz 4 proc. pożycz 40-aodziunym tygodniu pracy, PAPIERY PROCENTOWE<:: 
Równieź karalnem jest wystawie dalszym ciągu tend.el1cj~ lllocnieJ- ki inwestycyjnej. Natomiast dla I e ) , 3 pro.:. pj·elUjo.w~ pożyczka in-

nie czeku bez pokrycia (sans pro sza, I tak np. 7 proc. pozyczka sta- akcji Bi\lIlm PolSkiego. telld~lIcja Bony skarbowe ! \\ estycYll1a l etnJs.Jl - . 65,25 kup· 
vision), lub bez wystarczającego po bilizacyjna ZIlOWU uległa zw~1.ce ., oyła siabsza. 4 proc. pozyczka mwe ~o, 66.00 sprzedaż, serje 72.00-
krycia. A mianowicie wystarczają· 100 llUt1któw, dochodząc (lO 61 'IY stycyjna oraz 7 proc, pożyczka ii.ta· dopuszczone do obro-l ~2,50 (_. ,50), 3 proc. preruJowa po-
ce pokrycie musiało już istnieć i płaceniu, 64.50 w żądaniu. I bilizacyjna llległy zwyżce o 100 ,. zycz~a Illwestycy!na 11 emisji ...... 
być wolne do dy!':pozycji (preata- Na rynku prywatnym notowano punl..tów, a 4 proc. pożyczka dOJa'l tow giełdowych 65,7:1 - 66,00, sefJe - 72,00-
b'le et disposible) przed wydaniem papiery wartościowe: 4 proc. po- I rowa i 3 proc. pożyc*a bunowlauą Do obrotów ; \lotowań giełdo. ,12,50, 5 proc. komv;rsyjna - 51,75 
czeku. Karalność nie jest pneto iyczka dolarcwa 48,50 w jllacenili, zwyż!iowały po 50 punklów. Jedy· wych zostały dopuszczone bilety (.- 75), U proc. pozyczk~ dolarowa 
wykluczollą, jeieli ktoś wciągni" 49,50 w żądaniu, 5 proc. lóLl7-kil;l nie akcje Balllm Polskiego zniżko ~karbowe, wypuszczone na potlsta. 80,00 (- 100), 4 proc. pozyczka do
czek na konto, na które właśnie listy za~tawl1e serji X K. 46,50 -- Ivały o 100 punktcJw, Pozostałe pa· wie ustawy z dnia 24 lmuca 1935 r. larowa - 48,50 kupno, 49.00 sprze-
kazano zapisać czek na inny bank, 49,50, 3 proc, premjowa pożyczka piery wartościowe Iwrsów swoich Kurs notowany będzie w {ll'ocen- daż, 7 proc. pożyczka stabilizacyj-
aby uzyskać odpowiednią kwotę· inwestycyjna l emisji 64 - 06, 7 nie zmieniły_ lach wartości nominalnej, pr7.yczem na - 64,00, 64,25 - 65,25, ostatnie 
Bo trzeba się z tem liczyć, że il1 oDowiązywać będzie przepis, ze drobne (plus 75), 8 proc. przemysłu 
kaso czeku przez bank trwa kilka Ogranj#ze' ole h!!ltndlu złotem bprzedawca biletu bonifikuje kupu· polskiego - 95.00 - 97,25 (plus 
dni; a przedtem kwota nie jest do • i U jącemu od dnia zapłaty do terminu 100), 4 i pół proc. ziemskie - 44,00 
4lyspazycji. , W Czechosłowacji (lłatności biletu: ' - 43,50. 5 proc. listy zastawne lit. 
Również zamknięcie czeku, t. zn. dla biletó'w skarbowych z termi- Warszawy stare ;- 54,50 - $4,00 

.. .lecenie do bartku, by nie honoro· PRAG.-\., 12 maja. (P:\T.) Ra-' złołem. Do handlu złotem upo· nem płatności do 3-ch miesięcy _ '- 54,50 (plus 25), 5 proc. łłaty za-ua minblró v CzedlOsłowacJ'j tl· \ wai. ni.one brda tylko instytucje, ' ta W lU "'* wał czeku, ora'L llodięcie kwqty po· . 4 proc. w stosunku rocznym; s wne m. arszawy nowe - _-
. chwalila rozporządzenie o oUra w 'kazane przez Czechosłowac· 5350 (pltts 2~) 5 O" lód kil lrzebneJ' dla pokrycia czeku lest v dla biletów z terminem płatnoscl - . , . (), pr.... z 

karalne. niczeniu i reorganizacji handlu ki Bank Narodowy. ad 3-ch do 6-ciu miesięcy _ 5 proc, listy zastawne - 47,00. Tendenc' 

DhtO' przeto nie jest jeszcze po- Nadloru, l1li0-1110611"" I oLladg \v stosunku rocznym; llaogół mocniejsza. 
kryty"przez wydanie czeku wierzy- Up" ~liII" dla biletów od 6-ciu (lo 9-ciu GIEŁDA ŁÓDZKA 
cielowi, lecz dopiero przez honoro- Na zebraniu wierzycieli Piotra ąd przyjął do wiadomości wy- miesięcy - 5 i pół w stosunku Na wczorajszem zebraniu git'ldo . 

I C eku rocznym' wcm w Lodzi notowano: wan e z • Makówki zawarto związek \,i erzj ' rok sądu apelacyjnego i zobowiązał ' 
Nowela prawa czekowego we eieli i syndykiem ostatecznym wy- ~yndyka. ostatecznego do jaknaj- dla biletów skarbowych od 9·ciu Inw~slyc. I em. sprz::~~ 

Francji jest wynikiem kolektywnej uranu .1c[W. Urbanowicza j upowa~. 15zyb8zego przeprowadzenia czynno do 12-tt{ miesięcy - 6 proc, w sto- Inwe'styc. II eru . 66,00 

kupno 
65,00 
65,50 
48,50 
63,25 

umowy, zawartej w Genewie 19 aunłu rocznym. D la ó k 4950 luono go do likwidacji TIwjątlw ~ci, przewjdzianych w kodeksie dQ o r w'a , 
marca 1931 r., podpisanej przez 26 nm§J'. zdawania są..1owi sprawozdań kwal'- Bilety skarbowe wYPuszczolle są Stabilizacyjna 63,75 

}Iaństw, mającej na celu międzyna- sąd przyjął powy'Ższy protoku! I talnych. w następujących odcinkach: 3 i 6- TendGII{Ł~t;y~B~iowA 
rodowe ul!f.InoiStajnienie prawa cze- do wiadomości i polecił syndykowi miesięczne po 100 zł., 500 zł., 1000 Zyto 15,50 _ 16,7ó 

kowego. . zlikwidowanie majątIUl jaknajszyb- Prez. Maciszewski zł., 10.000 i 50.000 zł.; 9 do 12-tu Pszenica 24:.00 - 24:.20 
-- . - miesięcy po 10.00 i 50.000 zł. Pszenica zbiel'. 23,75 - 24,00 

Od ~ k c~. * W prezydjum M. I. H. Granica obiegu biletów skarbo· .Tęczmień 15.25 - 15.50 lwI ma prawo w warszawskiej izbie przemysł.- wych wynosi 300 miljonów zł. Jęczmień braw. -.- - -,-
W upau.!oclc,i Banku Spółdzielcze· hand!. odbyło się posiedzeltie rady Owies jednolity 16,75 - 17,00 

do kontyngentów przy
wozowych 

Niemiecka prasa gdańSKa umiesz · 
cza na pierwszych stronach swych 
\\ yclawnktw artykuły, poświęcone 
o~tatniemu zakazowi przywol.u 01;·, 

warów do celnego obszaru Pols'ti 
oraz przypuszczalnemu ustosunko
waniu się senatu do powyższego 
zakazu, Prasa zaznacza, iż na pod· 
stawie umowy z 6 sierpnia 1984 1:. 

w1'3zie wprowadzenia przez Polską 
nowych zakazów przywozu, Gdańsk 
ma prawo do tymczasowych kOTl

tyngentć IV przywozowych. ai do 
czasu ustalenia wysoko~\\i kontyn
gentów W' czasie rokowań polsko" 
ądallskich. 

go Rzemieślników Łódzkich (Al. Owies zbier. .16,25 - 16,75 
K .. k' 3) . polskiego komitetu narodowego Regt'sfermarkl Mąka żytnia 1) 21,00 - 22,00 . OSClUS7. . l 7 , zawarto ZWIązek 

międzynarodowej izby handlowej, a Mąka żytnia 2) 22,50 - 23,50 
wielZycieli i wybrano yndykćw bezpośrednio potem ogólne zebra- dla dyplomatów Mąka pszenna 36,00 - 38,00 
\)8tatecznych.. nie członków tegoż komitetu. Otręby żytnie 11,50 - 12,00 

~l.łd mianował syndykami adw. IWIEDEN, 12 maJ 'a. (Tel. wł.) Otręby pszenne l1,OO - 11,25 
. f . L Na posiedzeniach tych zatwier- Otręby pszen. gr. 11,50 - 11,7& 
"7.y t!ra lewandowskiego. • cl mkn" h k k Rząd niemiecki .przywrócił R k ... 00 o ~. l' • • l ] li zono za łęCIe rac Uli owe o· zepa - ""', - 4:5.0 

- Ieldul'Zy Wlerzye16 czas rar;1;y mitetu za r. 1935 oraz preliminarz ciału dyplomatycznemu w Niem Groch VicLoria 25,00 - 28,00 
powyżJze postanowienie do są.du b d' 936 ' J t I czech prawo nabywania regi- Makuch lniany 17,00 - 18,00 
apelacyjnego. Jedni żądali uchyle- u zetowy na r. 1 ,przy ~ o lOt kk' 45 Makuch rzepak. 15,00 - 16,00 

wiadomości sprawozdanie o dzia· s ermare po urSie o. proc. Siemie lniane Yl9.00 _ 41.00 
IJia decyzJ'i s~du ok·ęg·owei!o. naka 9 5 nl'z'szym od urzędowego kursll 

'1: • ~ • ła1ności komitetu za t. 1 3 oraz ' Łubin niebiesk i 10,25 - 10,75 
zania now"ch wyborów, inni doma d' 'e 'eck'eJ' Pra d L' 

J spl'awozdanie z aktualnych spraw ewtzy nI mI l. WO G .' ubm żółty 13,00 - .14,00 
gali się zwołania zebrania celem prowac!Hln)ch przez; M. l. H., u,. takich marek mają tylko człon- Ziemniaki 4,25 - 4,75 
ostatecznego sprawdi:enia wierzy- cbwalorlr:l Itowy statut komitetu ł kowie ciała dyplomatycznego, Usposobienie ogólne spokojne. 
telnośd, kI' l k NOTOWANIA BAWEŁNY 
Sąd apnla.t.:yjny zRJlliast uWl1ch 

syn(lyków utrzynlał jednego t:\yn· 
dyka IV oS'1bie adw. Szyffera. 

dokonan·) \'~'borów do władz 'komł- za wy uczemem persol1e u aJ] 
tetu. celaryjl1ego i konsulatów. NOWY JORK 

loco 1163, maj 11,58, czerwiec 11 ,-12, 
Preze.enl komitetu wybrany zoo •••••••••• ••••• ......... lipiec 11,25 - 2!l, sierpień 11,03, 

stał ponownie p. Bogusław Herse, wrzesień 10,74, październik 10,27. li-
i>uma wiceprezes międzynarodowej izby "P ft A C A" stopad 10,23, grudzie!'t 10,29, styczeń 

hal1dlowej, ponadto w skład , prezy- ft 10,29, luty 10,31. marzec 10,31. 
rr . NOWY ORLEAN 

BilaD;; banku z::tmkni<;to 
307,859 zł. 

d,ltll1\ weszli pp. Czesław Klamer, Kursy Zawodowe LJeńekie pl'Z" l 1" . 11 5 . . 17 ,; oco l ,Gi>, ma.] ,l, hplCC .11 , , 
' dl'. Feliks MacIszewski, Marjan Tow. Szerzenia P.ratł~'" Zawodo- październik 10,23, grudzieil 10,24, siy 
Szydłowski, Edmund Trepka, Ał& waj wśród Kobiet Żyd. czeli 10,24, marzec 10.25. 
[red Falter i Wacław Fajans. Jed- W61clańska 21, tel. 167.-15 LIVERPOOL 

Ś i d k b 30 loco 6,48, maj 6,17, czerwicc 6,08, 
Kompensacje bawełniane 

surowcem południowo-amerykańskim 
Jak już donosił "Glos Poran- cielami kompanji handlu za

ny", w ostatnich dniach bawt- morskiego na temat przepl'owa 
li w Łodzi przedstawiciele s:r.e- dzenia obrotów kompensacyj
regu zagranicznych dOmów ba nyeh w handlu bawełną. 
wełnianych, wśród których Studja w tym względzie na 
znajdował się również p. Adolf terenie Warszawy oraz w kra= 
SIlomon, reprezentant świało- jach produkcji bawełny, w 
wego koncernu bawełnianego szczególności zaś w Ameryce 
Anderson, Clayłon et Co. Południowej, są juź znacznie 

W związku z jego pobytem posunięte i w n1edługim czasie 
w Łodzi dowiadujemy się, że należy oczekiwatS w tej mierze 
Po ~łlomon odbył w Warsza- decydującyeh p05l1lO.łęć. 

..... _"95i .. ~·!J ••• "''tI'''.-. ~ ... 

nocze n e o onano wy oru pra7jmuje upis, na nast. d.lały: lipiec 6,00, sierpień 5,8!i, wrzesieli 5,73, 
członków rady oraz dokooptowano 1. Sztuka stosowana- puździl\rnik 5,64 , listopad 5,55, gru-
10 członków 1ejie rady z pomiędzy I 'hafciarstwo dzień 5,5tr, styczeń 5,55, luty 6,55, nut 
znanych ekonomistów i działacz, rzec 5,55, kwiecieit 5,54, mnj :i.5t, 

d h 
2. Krawiectwo damskie· czerwiec 5,52, lipiec 5..10, 

gospo arczy~ . . krój Egipska: loco 9,00, maj 8,82 )jpiel! 

3. GorseciarstwoD krój 8,58, październik 8,50, lisfopad 8,38. 

M t k ł styczeń 8,20, marzec 8,22, maj &,22. "O m o '4. odniars wo· epe usze Upper: loco 7,36, maj 7,05, lipiec 
.-. 5, Bielijniaratwo-kr6j 7,06, paidziernik 6,74, listopad 6,65, 

6. Ondulacja styczeń 6,!i3, marzec 6,62, maj 6,62. 
7. Manicure ALEKSANDRJA 

P-Iolrkowska 121 Sakellaridis: maj 15,14, lipiec 15.Da. Se1ue'arjat clynny W godz, od listopad 14,97, styczeń 14,84. 
9-13 i 15-19. Ashmouni: czerwiec 12,83, $ierpie6 

poprzaezna ofiayna. I piOtro. 12,62, , październik 12,23, grudsie6 
. ę '... ;; . ,1-· ~J •• ~,. ••• ., •••• lJl.&a. Iabr. UałL ...., . .... ... ~Ii>""' " y . , 
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~ .................... ~: .................... ~ ~------------------------------------------- .................... ~ 
II NAJTAŃSZE ~YClECZK[ : Wyrlenka 1-IJDO~DiD"a I Centra Ina ta a d D \V n i a 1~ m:;.~:~:;~~~:,:.~ 
! PA CfSlyny i na PIBle AmJatyko Akumulatorów ' " 16m'J'-2:';:;;::1:~ł~ ~;;,~ 
• • l. VI. do 21. VI. b. r. lodz ! WYCIECZKI MORSKI~ 5 od zł. 240.- RROJOWYBH PIOIRKOWSIA 167 18 maill -J2J~~o~~:wir435.-
! Londun ·. Amsterdam i W,cieczka 3 siolIce SRMOCHODOWYCH lEI. 205-21. Ceny obej~~~'e~:!t~witY koSi! 

• • Praga - BudaDeszl ·OTOCYK.O'IIYCH DO WIEDNIA na mecs tennhlo -
• 7/7-16/7 od zł. 210.- • W '1. W NA TELEF. WEZWANIE wy POLSKA-AUS'rRJA 
•. • - ledei • • • llL "0='''. l DO WIEDNIA I WYCIECZKI DO = 28. V. do 3. VI. b. r. WARSZ'ATY REPARACYJNE • ~ .. -~ El. 14 maja na 5 i 28 dnI zł. 75. -I CZECH08ŁOW ACJ! = zł. 250.- ODBIERAMY I DOSTAR- NA ~KOŚCIUSZCE~ 
B AUSTRJI, JUGOSŁAWJI = ::~~m~~:~~ g~A~JM6~UMULATORY nPRZEZ 7 MÓRZ" 

I PRZED8T-A;-I:::::: i WJ[il[l~a ~o Wieooia Ir~--------_."------_.---'''I 12. ~~~o~~ó:f~~i~~oo,-
i "INTOURIST'A" 5 28. V. do 3. VI. ~i.r75._ O .Iaszenl-s drobne ZAGUd'A~~~:N:Ag~pO:J6LJI, 
•• . AUSTRJI. CZECHOSŁOWACJI, •• _ Un.·on -LloJld.= Zapisy i infor~acje: 1.. ___ 1 _______________ .1 JUGOStAWJI i WĘGIER 

WagOnS Llls Cook O R B I S, Piotrkowska 18 = PIOTRKOWSKA 42. TEL. 107·87 = . (MEW A) - tel. 249-40. \. II L6dź II :-n"'_w,~ -I TERMOMETRY pokl)juwE' i zaokien 
b •••••••••••••••••• ~ Piotrkowska 68 lIaolla J Ul_aaraoll D?, lekarskie i ką,pielowe. w wiei-

. klm wyborze poleca optyk Szymon 
RUTYNOWANY nauczyciel udziela Urbacb, Piotrko.vskl 33. 

~~~---------------
DR. MED. s. BrOfbin 

przyjmuje porody i operaCje 
ginekologiczne 

w 6wojej prywatnej klinice 

"SR"TE c4 ol. 6-uo Sierpnil17, 
tel. 153·10. 

------. ..-_1 ........ _--

StaJania Babad 
wYkWBlifikaWBnB pleleuniarka 

wykonywa. wszelkie labiegi oraz 
przyjmuje dyłury. 

Piotrkowska 37, m. 11. 
Tel. 230-85. 

lekcji Języka niemieckiego i rosyJ- _ 
sklego. Ceny przystępne. Tel. 230-85 ZGUBIO.\O kwit kaucyjny E- P.OK~J nmeblo~any z wsze!-
8 - 10 rano l 20 - 21 wlecz. lektrowni Łódskiej Nr. 51756 klemI wygodamI ~i1a Jednego, 
"- - na zł. 80.- Da nazw. Leon ~w~nt. dwnc.h pa~ow do wylla-
"WYKWALIFIKOWANA Fre- PaDteJ, Południowa 20. ~ęCI~. M~muszk:l 1, m. 13; 
blanka z długoletni, praktyką pop o . 273-2 
w internacie i przedszkolu po- ............................................... ... 

szukuje kondycji. Oferty Bub. ----------------------------_ 
"Freblanka" 

WYKWALIFIKOWANA wycho
wawczyni p08sukuie posady w 
domu żydowskim za skromne m 
wy nagrodzeniem. Pierwszorz~d
ne referencje. Ofertv pod "Wy
kwalifikowan& C4 do Admildstraoii 

PROFESOR MUZYKI 

FELIKS HALPERN nabyć można W Teofilowie. 
Inowłodzu i przyległych 
letniskach u Lewenberga 

ł. me~. HELLER ....... ----
Spec. eho.6b .ene"c.nych. mo- Laboratoriom Analiz Lekarskltb 

Zapisy 4-5. Al. Kościuszki 53 

nopłoloWJoh I *6rn,0" H I n Id r 
Traugutta 8. Tel. 179·89 B Bny a or 
Pnrłmole od 8-tt i od 4-8 wian lo.tało przeniesione na 
• ntechtel. ł 'wlofe od 10-12 pp. 6' Al I· ~ 5 -_._.- "e. e olao. -.,m. 

telełon 153·14. 
Clpnae od II. g rano do 9 wie cz. Dr. B. Bkkerl '" ------.-'--Chor. weneryczna i skórne Dyplomowana pielęgniarka 

p I iZiricl• iii Ci a 5 J!!!Abramowicz 1 .. -__ R_Ói_De ___ m;:1 
. (EWANGELICKA) 
płlyjmuje od 12-1 i ,od 5.30 do 8 w. . 

Dr. J. nadel 
_ AKUSZER-GINEKOLOG 
payjmujo 0010-12 i 4..L.8 w. 

ARdnBlI II. ł8l. zza-gz -----Dr. med. 

S. Kryftska 
Chor. skórne i .ene"..,. 

(lIoblefJ I dt:lea) 

SllDl1awlua:ltł telaL 1&6-10 
lJDdII.. prą'. od l1-t i 3 - 4 pp 

absolwentka Szko~y Pielfilgniar- UNIEWAŻNIAM zagubiony 
stwa w WarszawIe, wykonywa kwit inkasowy za Nr. ::l052 
wszelkie zabiegi oraz przyjmuje I wyd. 29 I 4 r. b. na zł. M. ~ 

dyiury. przez B-k Zw. Spółek Zarobko-
Pl. D~browskiego 3. Tel. 169-91 wych w Łodzi. M. Ch. Rothberg 

CUKIERNIA 

"ŹRÓDŁO" 
PRZEJAZD t. TEL.: 209-87 i 133-72 

poleca 

WYBOROWE LODY 
::d!w~ 7°::f1em ponia :15 gr. 
K:OLACjE JARSKIE 

z 4-oh dań po 1.- zł. 

~------------------------------~--~~ 

OGłOSZENIE 

l I 

I 
w 

DAJE ZAWSZE 
MAKSYMALNE 
KORZYŚCIlII 

DECYDUJE 
O ROZWOJU 
KAŻDEGO 
SIĘBIORSTWA III 

GrOSIE PORANNYM 
=====::::= ______ ~--__:::~~.~' =~~~ ..... _____ ... _____ .*k:hl','.IL ..... _~ ~,,' : . 

EPOPEA CZYNU POLSKIEGO "a ...., ..... 1"W"'1IIr'WI_ ........ ___ 

........... /.~,~\ 

• 
O 
• N w 

O 
Do 

o 

"Sztandar Wo nościl

• ~ 
Monumentalny film z dziejów walki o Niepodległość Polski i Jej mocarstwowe stanowisko. O 

" rIRumerała miesięcl!:na "Głosu Porannego- ze wsaystkiemi do· ,ogłoszenl-a za wjer~z mlbmeirowy l-sz~a~towy (strond. 5 ,SZp:llt~: .l.sza strona 2 /lI., Relł!am.v te.btom 
datkami wynosi w Łodzi d. 4.60, za odnoszenie - ' redakcYJnyn:' zl. 1.50; w tekscle: z zasttzezeme_m mieJsca 6::1 ~r.! b~~, lIlIlstuelenl~ mlelaca 

40 "OM, ,puesy1kll ,lOClItoWą w kraju - z1. 6.- Z8!P'Mlicl\ - zł. 9.- 50 gr., nekrologi 40 gr. 2wycza)ne (str. 10 sepalt) 12gr. [)robne la gr. za wyrac, nEllmnle)9Ee ogłoSlenIe Ił. 1.~O 
, ' ' . Pouukiwanie pracy 10 gr. za wyra" najmnie;sze zł. 1.20. Ogłoszenia lar;Clvn:lWe i ca.ilubinowe 12 .1. Ogło-

Rękopisów redakcja nie zwraca. SIeni a w dodlltkll nicdlielllJm .Rewla· (st,. 5 up.) 1 li'. OgłosI:enia zamiejscowe oblici"ne Sl\ Q 5(fJlo drot:e~ 
.' firm &II gr. 1000/0. Za oglGuen ia tabelaryune lab fantal. dodatII. SOO/o' Ogłoszenie dwakolor. o ;;0% dro!e; 

~!!daktor odp.. J(łzef NiI·nst.,iD ~ Za M!ydawnietwo "Prasa", wydawniez.a sp. z ogI'. odp. Eugenjusz lU'onman. ,'~ drukarni własnej Piotrko~ska 101. 




